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W  O BLICZU DONIOSŁEGO AKTU  
WYBORCZEGO — Polska Zjednoczo­
na Partia Robotnicza, Zjednoczone 
Stronnictwo Ludowe, Stronnictwo De­
mokratyczne, związki zawodowe, orga i 
nizacje spółdzielcze, organizacje ko- • 
biet i związki młodzieży, stowarzy­
szenia inteligencji, postępowi i patrio­
tyczni działacze katoliccy — wszyst­
kie siły polityczne i społeczne tworzą- : 
ce Front Jedności Narodu, uważają za ■ 
swój obowiązek przedstawić w s p ó ł -  ■ 
ne s t a n o w i s k o  w o b e c  n a - :  
c z e l n y c h  s p r a w  o j c z y z n y .  ’

OD CHWILI WY­
ZWOLENIA KHAJU roz 
poczęliśmy budowę no­
wego, socjalistycznego 
ustroju w przekonaniu, 
że jedynie władza ludu 
może wydźwignąć Pol­
skę z ruin i zacofania, 
oraz zapewnić jej nie­
podległy byt, sprawie­
dliwość społeczną, po­
myślność gospodarczą i 
rozkwit kultury.

„SAWU“
spłynął
z pochylni

WCZORAJ spłynął z 
pochylni Szczecińskiej 
Stoczni im. A. Warskie- 
go kadłub motorowca 
typu „LEWANT“ zbu­
dowany dla armatora 
indonezyjskiego. Statek 
nazwany został „SA­
WU“, a .matką chrzest­
ną była p. Ewa PRE- 
CHITKO, żana dyr. 
„Centromoru“ .

„Sawu“  rozpoczął te­
goroczną serię wodo­
wań w stoczni. Plan 
przewiduje zbudowanie 
na pochylniach 12 ka­
dłubów i przekazanie 
do eksploatacji 13 jed­
nostek o tonażu ponad 
75 tys. DWT.

PŁYTY
gramofonowe
z... czekolady

(Wł.) W Amsterdamie u- 
kazały się niedawno pły­
ty gramofonowe, wykona­
ne z... czekolady. Płyta 
nie jest trwała, można ją 
przegrać najwyżej 10 ra­
zy, ale potem znajduje za 
stosowanie w charakterze 
deseru. (Ex)

WBREW ostatniej uchwa- 
• Rady Bezpieczeństwa, 

której pnłowiczność była 
zres/tą od razu oczywista, 
uzbrojona przez, wielki kapi 
tal międzynarodowy I do­
wodzona przez Belgów at- 
mia Katangi kontynuuje 
swoje agresywne działania 
w rejonie objętym powsta­
niem szczepu Baluba. Dosz 
ło tam do pierwszych starć 
z regularnymi wojskami le 
palnego rządu centralnego 

Kongo.
NA Zp JĘCIU: Na wie­

życzce samochodu pancerne 
go belgijski dowódca obok 
czarnego żołnierza armii 
' ’sombego.

(FOtO • CAF)

W 1000-LETNICH DZIE­
JACH NASZEGO NARODU 
otworzyliśmy nową kartę. 
Nasze pokolenie' doświad­
czone przez najokrutniejszą 
z wojen i najcięższą niewo­
lę, zahartowane w walce o 
niepodległość podjęło bu­
dowę Polski od podstaw. 
Postawiliśmy przed sobą 
historyczne zadanie, aby po 
konać dystans dzielący nas 
od poziomu najwyżej roz­
winiętych pod względem 
ekonomiczno - technicznym 
krajów Europy.

Wyzwolona energia ludu 
stworzyła dzieła wielkie, 
trwałe niezniszczalne.

Mamy za sobą lata wyrze 
czeń. Zmagaliśmy się z bra­
kiem zasobów material­
nych, z zacofaniem techni­
ki, z niedostatkiem fachów 
ców. W ciężkim trudzie zdo 
bywaliśmy doświadczenie 
pracy i życia po nowemu.

DZIŚ SZCZYCIMY SIĘ 
naszym dorobkiem: szyb­
kim postępem społecznym 1 
gospodarczym. nowoczes­
nym przemysłem o poten­
cjale 7-krotnie wyższym

Pani
R ooseve lt
członkiem

delegacji USA
do ONZ

niż przed wojną, wskrzeszo­
ną z popiołów Warszawą, 
zagospodarowaniem ziem 
odzyskanych, nowymi mia­
stami i  osiedlami, powszech 
nością oświaty, szkołami i 
ośrodkami nauki, rosnącą 
kadrą utalentowanych spe­
cjalistów i  fachowców, sze 
rokimi prawami socjalny­
mi.

W pierwszyzn dziesięcio­
leciu odbudowaliśmy kraj. 
założyliśmy podwaliny so­
cjalistycznego »adu spolecz

minionej kadencji Sejmu i 
rad narodowych, zebraliś­
my obfitsze plony naszej 
pracy. Wykonaliśmy po­
myślnie zadania planu go­
spodarczego w ubiegłym 
5-lec’u. Bardziej harmonij­
nie rozwijaliśmy przemysł; 
szybciej rosła produkcja 
rolna, doskonalsze stało się 
planowanie. Nauczyliśmy 
się lepiej i  wydajniej pra­
cować, mądrzej gospodaro­
wać, żyć bardziej kultural­
nie.

Wzrosły płace ł dochody 
ludności, osiągnęliśmy wyż 
szy poziom spożycia arty­
kułów żywnościowych, ma­
my więcej coraz lepszych 
artykułów przemysłowych, 
roztyjnęło się budownictwo 
mieszkaniowe w mieśce l 
na wsi.

Rosnący udział ludzi pra­
cy w  zarządzaniu 1 gospo­
darowaniu, większa aktyw­
ność i  inicjatywa Sejmu * 
rad narodowych, organów 
samorządu robotniczego 1 
chłopskiego, praworządność 
1 wyższa dyscyplina spo­
łeczna — a więc socjali­
styczna demokracja — były 
i  są dźwignią rozwoju kra- 
jU;

Naród przekreślił wszyst­
kie próby odwrócenia so­
cjalistycznego nurtu roz­
woju Polski. Dziś w s z y ­
s c y  l u d z i e  mający na 
względzie dobro kraju zdo­
byli przekonanie o słuszno- 

drogi, po której idzie- 
1 zjednoczyli się we 

Froncie Jedności Narodu 
wokół jego przewodniej si­
ły — partii klasy robotni­
czej;

WASZYNGTON PAP. Pre 
zydeut Kennedy mianował 
Eleonorę Roosevelt, wdo­
wę po prezydencie USA 
Franklinie Roosevelcie, 
członkiem S-osobowej de­
legacji USA na sesję Zgro 
madzenia Ogólnego NZ.

W skład tej delegacji 
wchodzą ponadto Adlai Ste 
venson, oraz F. Plimpton, 
Ch. Yost i P. Klutznick.

OBYWATELE!
Program, który Front 

Jedności Narodu przed­
stawia wyborcom jest 
p ro g ra m e m  d z ia ­
ła n ia .

Program ten wynika 
z trzeźwego rachunku 
naszych środków, po- 
trzeb i możliwości; m o 
że on b y ć  w c ie ­
l o n y  w ż y c i e  j e ­
d y n i e  w s p ó l n y m  
w y s i ł k i e m  p a ń ­
s t w a  i c a ł e g o  na 
r odu.

(Dokończenie na str. 3)

NA CAŁEJ ODRZE roz­
począł się już sezon żeg­
lugowy. Z portu we Wroc­
ławiu wyruszył w kierun­
ku Szczecina pierwszy „po 
ciąg” , składający się z pię 
ciu barek. Na zdjęciu: bar 
ki w porcie wrocławskim 
gotowe do drogi.

CAF - Foto Wołoszczuk

Ile wart
jest
Czombe?

(WŁ.) Jak podaje pra­
sa. prezydent marionet­
kowego rządu w Katan­
dze. Czombe jest jed­
nym z najlepiej opła­
canych szefów rządów 
na świecie. Otrzymuje 
bowiem miesięczną pen 
sję w wys. ok. 7.000 do­
larów. (Ex)

30 milionów
( P o l s k a )

300 tvsieev
( S z c z e c i n )

JAK INFORMUJE OBSZERNIE dzisiejsza 
prasa poranna Główny Urząd Statystyczny ogło 
sił dane o wstępnych wynikach spisu pow­
szechnego z dn. 6 grudnia 1960 r.

W MOMENCIE SPI­
SU ludność Polski wy­
nosiła 29.731 tys. osób. 
Według spisu z lutego 
1946 r. było nas 23.930 
tys.: w grudniu 1950 r.
— już 25.008 tys. W ostat 
nim 10-leciu ludność 
kraju wzrosła o 4.723 
tys., a więc o 18,9 proc.

W OKRESIE TYM jednak 
że wybitnie zmalał przyrost 
naturalny. Podczas gdy w 
1950 r. wynosił on 19,1 pro- 
mille z tendencją nawet 
wzrastającą do 1955 r., to w 
grudniu ub. roku spadł do 
14,9 i ma dalsze skłonności 
do spadku.

Struktura ludności we­
dług głównego źródła utrzy 
mania, w związku z szybko 
postępującym uprzemysło­
wieniem kraju, uległa istot 
nej zmianie. Świadczą o 
tym wstępne wyniki spisu- 
liczba ludności utrzymują­
cej się z rolnictwa wynosi 
obecnie 38,2 proc., a z pra­
cy poza rolnictwem — 61,8 
proc.

W 1950 r. było w Polsce 
16 miast liczących 100 tys. 
i więcej mieszkańców. W 
1960 r. miast takich mieliś­
my 22. W stolicy zamieszku 
je obecnie 1.136 tys. osób. 
Na drugim miejscu znajdu­
je się Łódź — 708,4 tys., a 
dalej idą (w tysiącach): Kra 
ków — 479, Wrocław — 
429,2, Poznań — 407,7, Gdańsk
— 286,4; Katowice (wraz z 
Szopienicami) 4 SZCZECIN

B ry ty js k a
p ara
k ró le w s k a
w Watykanie

(Wł.) Królowa Elżbieta 
i ks. Filip przybędą 2 ma­
ja z tygodniową wizytą do 
Włoch. W czasie wizyty w 
dniu 5 maja brytyjska pa­
ra królewska przyjęta zo­
stanie na audiencji przez 
Ojca Sw. Jana X X III. Bę­
dzie to pierwsza od 1923 r. 
wizyta monarchy brytyj­
skiego u papieża. (Ex)

Z a k w it ły
TULIPANY

(WŁ.) W Białymstoku 
w ogródku Anny SA­
WICKIEJ przy ul. K i­
jowskiej 22 zakwitły 
piękną tulipany, r  (Ex)

—■ po 268,9, Bydgoszcz 
231,5, Zabrze — 188,8, By­
tom — 182,4, Lublin — 180,7, 
Częstochowa — 163,8, Gdy­
nia — 147,8, Chorzów — 146,7, 
Gliwice — 134,9, Sosnowiec
— 131,6, Ruda Śląska (po 
połączeniu z Nowym Byto­
miem) — 131,4, Radom -4 
130,1, Białystok — 120,8, Wał 
brzych — 117,1, oraz ostatni 
ze „stutysięczników” Toruń
— liczący 104,7 tys. miesz­
kańców.

NAJSZYBSZE TEMPO 
przyrostu ludności w wiel­
kich miastach zanotowano 
w Białymstoku (wzrost o 
76,4 proc.), Lublinie (55 
proc.) i  SZCZECINIE (50,3 
proc.).

Szczecińska
„lodówka''
już pusta...

W największej w krajd  
„chłodni” położonej pod 
Szczecinem zabrakło już 
lodu. O tej porze roku 
zdarza się to po raz pierw­
szy od 50 lat...

Ową „chłodnię” stanowi 
Jezioro Dąbskie, które co­
rocznie w tym okresie 
przekształca się w olbrzy­
mi magazyn lodu — o po­
wierzchni przeszło 55 km! 
kwadratowych. Z Odry, o- 
raz jej dopływów spływa­
ją bowiem na jezioro ol­
brzymie ilości kry i kaszy 
lodowej. Wypełniają one 
ściśle jezioro, pokrywając 
je polami lodowymi, czę­
sto przeszło o grubości 
1 m.
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GAZETA „Ncues Deutsch 
land" opublikowała ostat­
nio Cykl reportaży obję­
tych wspólnym tytułem 
„Wzdłuż granicy na Odrze 
I  Nysie”, pióra Karla 
Krahna, stałego korespon­
denta w Polsce -  informu 
Je „GŁOS SZCZECIŃSKI”.

W reportażu o Szczecinie 
autor stwierdza, że widział 
to miasto pierwszy raz 26 
kwietnia 1945 roku, kiedy 
uciekające wojska hitlerow 
skie kończyły dzieło znisz 
czenia w zbombardowanym 
przez lotnictwo amerykań­
skie Szczecinie. „Obecnie 
— pisze Krahn -  rozcią­
gają się przed nami nowe 
dzielnice, które w niczym 
nie przypominają tego, co 
tu było przed lub po woj­
nie”.
■ lisiej Krahn pisze o od­
budowie stoczni i  portu 
szczecińskiego, który zaj­
muje czołowe miejsce w 
Polsce przed Gdańskiem i 
Gdynia; o rozwoju przed­
siębiorstw przemysłowych 
1 placówek kulturalnych w 
mieście oraz o jego kon­
taktach z okręgiem bran­
denburskim w NRD.

Uogólniając wrażenia ze 
swej podróży po Ziemiach 
Zachodnich. Krahn pisze: 
„Nazwa Ziemie Zachodnie 
Jest właściwie pojęciem gc 
©graficznym, ponieważ, zie 
mie te od dawna już zespo 
Jonę są . pod względem po­
lityczno - ekonomicznym 1 
kulturalnym z innymi wo­
jewództwami Polski. To co 
zostało uchwalone w  Pocz­
damie i ustalone na pod­
stawie układu przez rządy 
obu naszych państw stało 
się realną rzeczywistoś­
cią".

jEDYNIE SŁUSZNY
pr o g r am '

f pwlów triTiwInli łeb Tle**

JAK JUŻ INFORMOWALIŚMY wczoraj od- ■«**>, również dsla-
była się w Warszawie plenarna sesja Ogólno- j “? r * ię jedna w” óma 
polskiego Komitetu Frontu Jedności Narodu, myśl: platforma wyborcza 
Sesja zwołana została w  celu przedyskutowania Biie Jest obietnicą składa- 
1 uchwalenia przedstawionej przee centralną S Ł S ' wrteriw? jT«5ó“ »' 
komisję porozumiewawczą stronnictw politycz natomiast j e d y n ie  s ł u - 
nych PLATFORMY WYBORCZEJ, z którą Front sznym p r o g r a m e m . 
Jedności Narodu stanie do wyborów do Sejmu JęSS*m przez cały2 na ród*! 
PRL i rad narodowych wszystkich szczebli. który w nadchodzących

wyborach powoła do 8ej-
OBRADY OTWO- organizacji masowych, Jak mu i rad narodowych naj

propozycje utworzenia stre 
fy bezatomowej w Euro­
pie środkowej, wnioski

RZYŁ A. Zawadzki, 
przedstawiając w swym 
przemówieniu cało­
kształt działalności Fron 
tu Jedności Narodu i 
jego zadania w kampa­
nii wyborczej do Sejmu 

rad narodowych (skrót 
przemówienia zamiesz­
czamy poniżej).

lONift
NA D lilŃ'¿A

w wystąpieniach bezpar- lepszych swych przedsta- 
-yjnych działaczy fJN, wicieii.

P rzem ó w ien ie  
A. Z a w a d z k ie g o  
na plenarnej 
sesji O K  F J N

NASTĘPNIE rozpoczęła 
się dyskusja nad projek- (SKRÓT)tern platformy wyborczej '  '
Frontu Jedności Narodu PRZYSTĘPUJĄC DO *«*»* kraju »«Tu* płace 

Zarówno w wypowie- WYROK 1 dochedy ludności w ło­dziach działaczy PZPR, KAMPANII WYBÓR- *ach isss—i9tn wzrosły śre
stronnictw politycznych; i  CZEJ dokonujemy prze dnio o prawie J# proeent.

de wszystkim bilansu Znacznie podwyższone to- 
naszych osiągnięi w la- ™ r  1 
tach ubiegłych, wylicza- Jest faktem ntesMtym, *e 
my sle, jak w polityce sosPoJarujemr, p M iik .- 
wewnętrzrej i  zagra- ^  * g g ™  «•»*! »“  
nicznej państwa zreali­
zowane zostały Zapowie- Poszliśmy znacznie na- 
dzi, ujgte w platformie Í ^ 1* V « K S ^ 8 , .1 
Frontu Jedności Naro" cjalistycznej w zbiorowym 
du przed wyborami do ‘ y«1“  na™?u- w działaniu 
Sejmu w  styczniu 1937 paóstwa * 
r. i rad narodowych rok 
później. , , .. _ łlt

n&sze ostrzeżenia przed 
groźbą odradzającego się 
w Niemczech zachodnich 
odwetowego militaryzmu, 
znajdowały głęboki od­
dźwięk w światowej opi­
nii publicznej. Konsckwent 
ne wyjaśnianie przez Pol­
skę znaczenia granicy ns 
Odrze i- Nysie dla pokoju 
Europy 1 świata doprowa­
dziły do sytuacji, w której 
— poza samą Niemiecką 
Republiką Fęderalną — o- 
stateczny charakter naszej 
granicy zachodniej jest 
powszechnie rozumiany, i 
w gruncie rzeczy uznawa­
ny na świecie.

PRZEDŁOŻONA DZIŚ 
Sesji OKFJN platforma Wy 
borcza stwierdza, iż Polska 
Ludowa w dalszym ciągu 
umacniać będzie kontek-

PARTIA, stronnictwa 
polityczne i organizacje 
masowe zgłaszają na li­
sty Frontu Jedności Na­
rodu, na przyszłych po­
słów i  radnych najlep­
szych, najuczciwszych, 
najbardziej ofiarnych i 
świadomych swej poli­
tycznej i moralne i odpo 
wiedzialnolci przed na­
rodem. kandydatów. Be 
dzie ich około 200 ty­
sięcy. Sądzę, iż może­
my z tego mieisca 
razić przeświadczenie,
iż roołeczeństwo polski* 
pójdzie do urn wybór* 
rzych z przekonałem, 
że oddając swe głosy 
na listv Frontu wybie­
rze działaczy, którzy 
nie zawiodą ich ooz-'kl 
wań. wybierze prawdzi­
wych reprezentantów 
ludu polskiego.

W Belgii - po strajku
ZBLIŻA się miesiąc cci przerwania strajku w 

Belgii, jednego z najpotężniejszych po wojnie 
przejawów walki klasowej w krajach kapitali­
stycznych. Brało w nim udział ponad milion^ ro­
botników i urzędników. W oczach całego świata 
belgijska klasa robotnicza zademonstrowała w 
toku 33-dniowych zmagań swoją silę i  zdecydo­
waną wolę przeciwsta%vicnia się wszechwładzy'. 
kapitalistycznych monopoli ~ ; W ’*’ ,i

Strajk belgijski ujawnił wzrost politycznej 1 budownictwu 
{wiadomości klasy robotniczej w Belgii.'Wbrew' 
przewidywaniom rządu dodał je j nowego bodź­
ca w walce o żywotne interesy ludzi pracy.

Próby represji spaliły na panewce. Wszędzie, 
gdzie pracodawcy przystąpili do zwalniania z 
pracy aktywistów strajkowych, związki zawodo 
we zdołały zmusić do cofnięcia wymówień.

Kolejarze z Charleroi nie zawahali się — po 
przeszło czterotygodniowym strajku — przerwać i 
ponownie pracę i okupować dworzec na znak 
protestu przeciw przeniesieniu jednego z kole­
gów na inne miejsce.

Po przerwaniu strajku rząd zamyślał szybkie 
rozwiązanie parlamentu ł rozpisanie nowych 
wyborów, by w ten sposób zadać cios Belgijskiej 
Partii Socjalistycznej (PSB). Rząd sądził, że wy­
borcy nłe omieszkają je j potępić jako „mącicie- 
la ładu“ , jako partii odpowiedzialnej w znacz­
nej mierze za strajk.

Nie nlega jednak dziś wątpliwości, że strajk 
przyczyni! się do dalszej radykalizacji klasy ro­
botniczej Belgii i że wybory do parlamentu (roz­
pisane na drugą połowę marca) będą dla rządu 
nową, poważną próbą sil.

Odbywające się obecnie w  fabrykach przemy­
słu metalowego w Brukseli wybory do władz 
związkowych wykazały, na przykład, znaczne 
przesunięcia głosów na korzyść Powszechnej 
Federacji Pracy (FGTB) w porównaniu z 1958 r.

W tej sytuacji rząd nie może nłe liczyć się z 
faktem, że bezwzględna większość wyborców 
składa się z robotników i ich żon, a pracowni­
cy najemni stanowią ogółem 75 procent wybor­
ców.

Wiele przesłanek przemawia za tym, że okres 
postrajkowy w Belgii jest w pewnym sensie 
kontynuacją samego strajku. Strajk niemal od 
początku przerodził się bowiem z ekonomiczne­
go w społeczno-polityczny. Strajkujący wysuwali 
żądania reform strukturalnych, wymierzonych 
przeciwko wszechwładzy monopoli.

Na niedawno odbytym posiedzeniu rady gene­
ralnej partii socjalistycznej je j przewodniczący,
L. Collard, oświadczył, żo PSB pójdzie do wybo­
rów z całym swoim programem reform i że 
partia całkowicie solidaryzuje się z akcją straj­
kową. Nie ulega wątpliwości, że ta zmiana w 
postawie kierownictwa partii socjalistycznej jest 
rezultatem dokonującego się wśród szeregowych 
członków partii przesunięcia na lewo.

Na tym tle dość charakterystyczna Jest spra­
wa powrotu do PSB je j dawnego przewodniczą­
cego, do niedawna sekretarza generalnego 
NATO, H. Spaaka.

Federacja PSB w prowincji Liege uchwaliła 
specjalną rezolucję domagającą się, aby Spaak 
wziął pod uwagę wysuwane przez Federację żą­
dania, m. in. nacjonalizacji belgijskiego przemy­
słu kluczowego.

Jak postąpi Spaak? Prawica żywiła nadzieję, 
że jego powrót na arenę polityczną oznaczać 
bedzie zahamowanie procesu przesuwania się 
PSB na !ew'o. Wygląda jednak na to, że Spaak 
będz-e musiał w kampanii wyborczej liczyć się 
*  nastrojami wewnątrz partii I wśród klasy ro­
botniczej. Wyniki wyborów zadecydują, w ja­
kim stopniu lewicowy program PSB będzie 
bkcs kierownictwo oartit realizowany. (J R.>

OSIĄGNĘLIŚMY niewąt­pliwy postęp w usprawnię 
nlu gospodarki narodowej, 
usunięte zostały ostre dys 
proporcje w rozwoju eko­
nomicznym kraju. Znacz-

Tolerancja, swoboda wie 
fzenia i  swoboda niewie- 
rzenia to podstawa, na któ 
rej układa się i powinna 
układać się w Polsce Lu­
dowej zgodna współpraca 
1 zgodne współżycie wie­
rzących i niewierzących,
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»«¡zumie tó jłW W iu  poste? 
powyeb działaczy katolic­
kich 1 ich organizacji. Na 
tych pozytywnych, patrio­
tycznych pozycjach widzi­
my również ruch księży, 
zrzeszonych w „Caritas”, 
przyjmujących za podsta­
wę swej działalności pro­
gram Frontu.

tym niezniszczalne źr< 
dlo swych u wielokrotnie 
nyeh sil, swego bezpieczcń 
stwa. Polaka, tak jak do­
tychczas, wspólnie z wszy­
stkimi pokojowymi siłami 
świata, walczyć będzie na 
arenie międzynarodowej t 
pełne i całkowite rozbroję 
nie, o pokojowe współist­
nienie.

GŁÓWNĄ’ SIŁĄ 
walce o trwały pokój 
świecie jest obóz państw 
socjalistycznych, jego 
nienaruszalna jedność 
solidarność — powie­
dział A. Zawadzki.

W CIĄGU MINIONYCH

Dzięki nowej polityce rei 
nej, zainicjowanej przez 
PZPR i ZSL, wzmogła się 
aktywność produkcyjna 
chłopów, zwiększyły się 
plony zbóż i kultur tech­
nicznych, rozwinęła hodo­
wla.

Zgodnie a rachunkiem Dobre imię zyskało sobie 
■ ■ • •  •-- - — w świecie nasze państwo

i nasz naród.
Osiągnięcia nasze za u- 

biegłe lata świadczą dobit­
nie o olbrzymim wysiłku 
całego narodu, o słusznoś­
ci programu Frontu Jed­
ności Narodu. Za progra­
mem tym opowiedziała się 
w wyborach w 1957 r. przy 
tłaczająca większość spo­
łeczeństw

Kradzież 
broni 
na Jasnej Górze

(WŁ.) Komenda MO w 
Częstochowie powiado­
miona została o kradzie 
ży zabytkowej broni 
palnej z gali rycerskiej 
w  klasztorze jasnogór­
skim. Stwierdzono, że 
kradzieży dokonano w 
godzinach popołudnio­
wych. Nieznany spraw­
ca zabrał „guldynkę" 
pochodzącą z r. 1634.

Komenda wszczęła do 
chodzenie celem ustale­
nia sprawcy kradzieży.

_____ (Ex)

Dla ograbienia 
safesu
podpa lił 
własny hotel

(WŁ.) 9 lutego spłonął 
pod Lucerną wielki ho­
tel „RIGI - KALTBAD“ - 
Obecnie aresztowano 
dyrektora hotelu wraz 
z małżonką. Jak się oka 
zało by? on jednym z 
nielicznych, którzy po­
siadali klucze od hote­
lowego safesu. W miesz 
kaniu aresztowanej pa­
ry znaleziono dużą su­
mę pieniędzy, ukrytą w 
tubach po paście do zę­
bów. oraz w kawałkach 
mydła.

Podczas pożaru hote­
lu  spłonęły 11 osób.

.(Es)

SEJM ubiegłej kadencji
rzeczywiście był najwyż­
szym organem władzy, sta 
nowlł prawa i sprawował 
systematyczną kontrolę 
nad działalnością rządu i 
organów administracji pań 
stwowej, spełniał swe kon 
stytucyjne funkcje ustawo 
dawcze zgodnie z wolą 
mas pracujących, *  Intere­
sami narodu i państwa. Po 
słowie w oparciu o tere­
nowe komitety Frontu Jed 
nośc! Narodu, poprzez swo 
Je zespoły pozostawali w 
stałym kontakcie a wybor­
cami.

Również, ogólnie 
pozytywnie ocenić należy 
działalność rad narodo­
wych.

Oczywiście nie zamyka­
my oczu na istniejące jesz 
cze słabości poszczegól­
nych rad -  wypadki ich 
odrywania się od wybor­
ców. nieudolności tub biu­
rokratyzmu w pracy ich 
aparatu, nieuczciwości nie 
których działaczy i Urzęd­
ników. Tym sprawom ko­
mitety Frontu Jedności 
Narodu w dalszej współ­
pracy z radami powinny 
poświęcić wiele swojej spo 
tocznej uwagi i Inicjaty­
wy,

IDZIEMY DO WYBO­
RÓW zarówno z bilansem 
dotychczasowych osiągnięć 
Jak i wszechstronnym pro­
gramem dalszego rozwoju 
kraju, ujętym w planie na 
lata 19«1—55. Wykonanie
zadań tego planu przybli­
ży nas znacznie do pozio­
mu czołowych państw prze 
myślowych świata, przynto 
sle dalszą intensyfikację 
produkcji rolnej, pozwoli 
sprostać wielkim zadaniom 
zabezpieczenia możliwości 
nauki,, studiów oraz miejsc 
pracy dla licznych roczni­
ków młodzieży.

A. ZAWADZKI omawia 
następnie rolę i znaczenie 
Polski na arenie między­
narodowej. podkreślając 
bezsporny fakt, iż nasze

Naczelną zasadą polityki 
zagranicznej Polski Ludo­
wej jest umacnianie tej 
jedności, stale polepszanie 
i pogłębianie wspólpi 
wszystkich krajów soc, 
stycznych, a zarazem 
współpracy z wszystkimi 
państwami i ludźmi dobrej 
woli na świecie, pragną' 
cym! pokojowego wspołży 
cla wszystkich państw 1 
narodów.

W KOŃCOWEJ CZĘ­
ŚCI przemówienia A 
Zawadzki stwierdził:

PRZED FRONTEM JED­
NOŚCI NARODU i Jego 
komitetami terenowymi sta 
je poważny egzamin -  e- 
gzamin dojrzałości politycz 
nej | organizacyjnej. Ist­
nieją wszelkie przesłanki 
ku temu, aby Front i sku­
pione w nim siły społecz­
ne wywiązały się z odpo­
wiedzialnych zadań, Jakie 
stają przed nimi w kam­
panii wyborczej.

UMOCNIENIE bezpieczeń 
stwa państwa, szybki roz­
wój gospodarki narodowej, 
systematyczna poprawa by 
tu ludzi pracy, których los 
nie zależy od koniunktur, 
depresji i innych plag u- 
stroju kapitalistycznego, 
wzrost pozycji Polski 
świecie — wszystko to t 
rzy grunt, na którym 
mocniła się } rozwinęła Je­
dność naszego narodu.

Będzie naszym zadaniem 
w ogólnonarodowej kam­
panii wyborczej — w mieś 
cle 1 na wsi. w zakładach 
pracy, w każdej rodzinie 
— szeroko popularyzować 
platformę Frontu Jedności 
Narodu, rozpraszać wątpli­
wości 1 wahania, przeciw­
stawiać się ewentualnym 
wrogim wystąpieniom. Be 
dzie zadaniem komitetów 
Frontu Jedności Narodu 
pobudzać aktywność całe­
go społecz-ństwa do współ­
kształtowania i  realizacji 
planów rozwoju każdego 
miasta i miasteczka, powła 
tu i wsi. w tym również 
ze środków społecznych.

DZIAŁACZE SPOŁECZNI 
partyjni I bezpartyjni akty 
wlśei Frontu Jedności Na­
rodu powinni zawsze kro­
czyć w pierwszym szeregu 
tych, których stale nurtu­
je myśl o naprawie tego. 
co wadliwe, o tępieniu te­
go, co złe, o doskonaleniu 
I upowszechnianiu tego, co 
dobre.

Cieszy nas, że wśród 
tych działaczy coraz wię­
cej jest kobiet f młodzie­
ży. Jesteśmy przekonani. 
te wśród nowych radnych

DZIECI - 
DZIECIOM
na fundusz 
stypendialny
im . Patrice 
Lumum by

DZIECIĘCY ZESPÓŁ 
szczecińskiego Domu 
Kultury Kolejarza urzą 
dził w niedzielę specjal­
ne przedstawienie, z któ 
rego dochód przeznaczo 
ny został na fundusz 
stypendialny im. Patri­
ce Lumumby. Impreza 
cieszyła się dużym powo 
ózeniem, a czysty do­
chód —- wcale pokaźny.

PRACOWNICY Filhar 
monii Szczecińskiej im. 
Karłowicza dla podkre­
ślenia solidarności 2 
w8lc/r.cym o swo ją,

_ jiósei 5 .n lep od 1 ęgtosc- sji 
'ro e fe r r i  f ió r ig i j s k im  p  ip a  r  
'H^jnfcfaf^wę zespołu re 
dakcyjnego ,. Polityka” 
i zadeklarowali, 1 proc. 
poborów lutowych na 
fundusz stypendialny 
im. Patrice Lumumby.

(b)
♦

PREZYDIUM WRN po 
pierając inicjatywę ty ­
godnika „Polityka”  po­
stanowiło przeinaczyć 
100 tys. zł na fundusz 
stypendialny im. Patri­
ce Lumumby. Również 
Pada Zakładowa Pol­
skiej Żeglugi Morskiej 
przekazała 5 tys. zł na 
konto NBP Warszawa 
I I I  O/M nr 1527-6-71. 
Pracownicy fabryki apa 
ratury mleczarskiej 
wpłacili na ten sam cel 
570 zł, a personel pań­
stwowej Szkoły Pielę­
gniarskiej i  Położnych 
— 232 zł.

ZANOTOWAŁ
WCZORAJ wieczorem wy 

skoczyła oknem z I  piętra 
doznając poważnych obra­
żeń 1 wstrząśnienla mózgu 
pensjonariuszka Domu Ren 
cistów przy ul. Arkońskiej 
i, Franciszka A. Pogotowie 
przewiozło ją do kliniki 
chirurgicznej przy Unii Lu­
belskiej.

• •  •
STRAŻ Pożarna miała w 

iągu ubiegłej nocy spokój, 
natomiast „07" interwenio­
wało wielokrotnie, W Izbie 
Wytrzeźwień około godziny 
22-?ej był już komplet.

DZIŚ z polskich statków 
wchodzą do portu .Poz­
nań” i „Skierka” — ten o- 
statni ma na swoim pokła­
dzie olbrzymich rozmiarów 
kocioł dla jednej * krajo­
wych elektrowni. Wvchodza 
natomiast „Kolno", „Li­
wiec" i „Chorzów" — któ­
ry udaje się aż na Kubę.

POGODA bez zmian. Dziś 
znowu zachmurzenie duże 
chwilami deszcz. Temp. o- 
koło s st. Wiatry północno 
zachodnie słabe do umiar­
kowanych. lap)

mś
świata

PRZEMÓWIENIE 
CHRUSZCZÓW A 
NA MOSKIEWSKIEJ NARADZIE 
PRACOWNIKÓW ROLNICTWA

*  MOSKWA PAP. Dzisiejsi* 
„Prawda" opublikowała- przemó­
wienie Nikity Chruszczów» wy­
głoszone 23 lutego tr .  w Mosk­
wie na naradzie pracowników roi 
nictwa strefy nicczarnozicmnej 
Federacji Rosyjskiej. Przemówie­
nie to zajmuje 4 kolumny „Praw 
d y \

Chruszczów na wstępie prze­
mówienia oświadczył, iż szybki 
rozwój produkcji dóbr material­
nych i podnoszenia stopy życio­
wej jest głównym kierunkiem I 
główną bronią ,.w naszej walce 
ze starym światem kapitalistycz­
nym, w walce o umocnienie no­
wego społeczeństwa'1.

W dalszej części przemówfeni* 
premier ZSRR poddał głębokiej 
analizie sytuację rolnictwa W  
strefie nieczamoziemno.j, w cen­
trum europejskiej części Federa­
cji Rosyjskiej. Chruszczów stwlci* 
dził m. in., iż „obecny stopień 
zaopatrzenia miast w mięso, mle 
ko i inne produkty nic może nas 
zadowolić“ . Dodał on. iż należy 
w najbliższym czasie znacznie po 
lepszyć zaopatrywanie miast i jh 
środków przemysłowych, doproś 
wadzić do tego, by produktów; 
tych było pod dostatkiem.

SPECJALNY WYSŁANNIK 
POLSKIEJ AGENCJI 
PRASOWEJ O SYTUACJI 
W STANLEYVILLE

*  STANLEYVILLE PAP. Spec­
jalny wysłannik PAP red. Ry­
szard KAPUSCINSKI telegrafuj« 
ze Stanleyville:

Legalny rząd premiera Gfeengi 
nie zajął dotychczas stanowisk* 
wobec ostatnich uchwał Rady 
Bezpieczeństwa w sprawie Kon­
ia. W’ tutejszych" kołach po lity«  
nych mówi się jednak Sceptycz- t  
nie o szansach realizacji tych 
uchwał. Wykonanie Ich spoczy­
wa, jak wiadomo, w rękach sekre­
tarza generalnego ONZ, którego 
polityka w stosunku do narodu 
kongijskiego cieszy się jak naj­
gorszą opinią. Przypomina się tu­
taj, że poprzednie uchwały Rady 
Bezpieczeństwa miały pozytywny 
charakter, natomiast Ich realiza­
cja była całkowicie sprzeczna *  
duchem powziętych decyzji.

RADA PAŃSTWA NRD 
OMAWIAŁA PROPOZYCJE 
ZMIERZAJĄCE 
DO ODPRĘŻENIA >j 
W NIEMCZECH

*  BERLIN PAP. Rada Państwu 
NRD omawiała propozycje zmie­
rzające do odprężenia w Niem­
czech, ą mianowicie propozycjo 
zawarcia traktatu pokojowego « 
obu państwami niemieckimi ora* 
układu między państwami nie­
mieckimi regulującego stosunki

ewnętrzne.
Propozycje te przedstawione *«* 

stały przez przewodniczącego Ra­
dy Państwa.

NOTA RZĄDU KUBAŃSKIEGO 
DO KRAJÓW 
AMERYKI ŁACIŃSKIEJ

*  HAWANA PAP. W netarN 
do rządów krajów Ameryki Ła­
cińskiej Kuba oskarża Stany 
Zjednoczone o zamiar zrealizow* 
nia nowych planów agresji prze­
ciwko Kubie. USA zamierzają w 
ciągu najbliższych trzech miesię­
cy spowodować upadek rządu Fi­
dela Castro.

Nowy plan agresji USA — ja li 
głosi nota wystosowana przez ku­
bańskiego ministra spraw zagra­
nicznych Rauta ROA -  miałby 
fcyć urzeczywistniony jeszcze 
przed X I konferencją Organiza­
cji Państw Amerykańskich (OAS) 
która rozpoczyna się 24 maja w  
Quito (Ekwador). Plan amerykań 
ski opiera się na „pretekście do 
bezpośredniej agresji militarnej, 
kierowanej przez Pentagon 1 Cea 
•ralna Agencję Wywiadu, która 
ma być maskowana w formie w?y 
odwiedzenia wojny Kubie przez 
Gwatemalę, Peru I Nikaraguę".
W wyniku tej akcji na Kubie 
stworzono by sztucznie rząd tym­
czasowy. który zostałby natych­
miast uznany i przypuszczalnie 
uyskaShy bezpośrednią pomoc tnf 
litaruą.
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PLATFORMA WYBORCZA
F R O N T U  JE D N O Ś C I NARODU

( Dokończenie ze str. 11
Wszystkim nas.zym poczynaniom przy­

świeca dążenie ab.y rozwijał się nasz krai, 
jego przemysł i  rolnictwo, aby rozkwi­
tała nauka, oświata, i  kultura, aby zabez­
pieczona była dla wszystkich ludzi praca 
i zarobek, mieszkania, opieka nad zdro­
wiem, odpoczynek i  spokojna starość, 
aby polepszały się stale warunki życia i 
pracy.

Od pracy i gospodarności, wiedzy i umie 
jętności c a ł e g o  s p o ł e c z e ń s t w a  
zależy jak szybko bę dziemy zbliżać się 
do spełnienia tych zamierzeń.

Podstawą naszego programu działania 
ma najbliższe pięciolecie są uchwalone 
przez Sejm założenia n a r o d o w e g o  
p l a n u  g o s p o d a r c z e g o .

Potencjał przemysłowy Polski i je j moż­
liwości gospodarcze pozwalają, a potrzeby 
narodu nakazują podjąć nowe i ambitne 
przedsięwzięcia, na polu rozwoju przemys 
łu, rolnictwa i  kultury.

Dalszy s z y b k i  , w z r o s t  pro­
dukcji przemysłowej 1 u p r z e ­
m y s ł o w i e n i e  całego kraju, 
i n t e n s y f i k a c j a  r o l n i c t w a ,  
p o s t ę p  t e c h n i c z n y  w ca­
łej gospodarce narodowej i jej h a r ­
m o n i j n y  rozwój — oto myśli prze­
wodnie nowego planu 5-letniego.

Musimy sprostać palącym potrze­
bom dnia dzisiejszego, i p r a c o w a ć  
z m y ś l ą  o j u t r z e .

W najbliższym 5-leciu liczba młodzieży 
w  wieku 14—17 la t zwiększy się blisko o 
milion. Tym rosnącym zastępom młodzie­
ży musimy zapewnić możliwości nauki i 
zdobycia zawodu, przygotowywać warszta­
ty pracy i mieszkania.

Będziemy r o z b u d o w y w a ć  i mo­
d e r n i z o w a ć  istniejące zakłady prze­
mysłowe, a zarazem b u d o w a ć  s e t k i  
n o w y c h  fabryk, elektrowni i kopalń.

Będziemy rozwijać i unowocześniać prze 
mysł przetwórczy, a zwłaszcza maszyno­
wy, elektrotechniczny, chemiczny, budow­
lany, a zarazem rozszerzać bazę  s u r o w  
ę o w ą  — wydobycie paliw, produkcję sta 
li, metali kolorowych, surowców chemicz­
nych. .

W i ę k s z e  n i ż  k i e d y k o l w i e k  
ś r o d k i ,  więcej maszyn, narzędzi, nawo 
zów sztucznych — przeznaczać będziemy 
na r o z w i j a n i e  r o l n i c t w a  i  pod 
noszenie kultury rolnej.

Aby lepiej zaspokajać nasze potrzeby 
wewnętrzne i  zapewnić wszechstronny pos 
tęp gospodarczy będziemy rozszerzać nasz 
handel zagraniczny, zdobywając przez co­
raz większy eksport środki na sprowadza­
nie niezbędnych urządzeń i surowców.

Planujemy w ciągu 5-lecia powiększe­
nie produkcji przemysłowej o przeszło 
p o ł o w ę .  Wzrośnie ilość wytwarzanych 
dóbr przemysłowych, a gospodarcze i spo­
łeczne oblicze kraju ulegnie dalszym głębo 
kim przeobrażeniom. Proces nowoczesne­
go uprzemysłowienia ogarnie nowe obsza­
ry kraju dotychczas słabiej rozwinięte.

Rozwój miejscowego przemysłu, rzemios 
ła i usług sprzyjać będzie gospodarczemu 
i kulturalnemu ożywieniu miasteczek i o- 
siedli.

Pełniej niż dotychczas wykorzystamy 
bogactwa naturalne naszej ziemi. Trzeba 
nam szybciej podążać za postępem współ­
czesnej nauki i  techniki, opanowywać no­
we metody wytwarzania, wprowadzać 
bardziej nowoczesne urządzenia.

Jedna z największych w Europie elek­
trowni cieplnych w Turoszowie przetwa­
rzać będzie na energię złoża węgla bru­
natnego. Nowe kopalnie dadzą miliony 
ton węgla koksującego, zapłoną nowe pie­
ce hutnicze i marteny, a produkcja stali 
przekroczy 9 milionów ton. Rozwiniemy 
wielkie prace w Dolnośląskim Zagłę­
biu Miedzi. Zagłębie Tarnobrzeskie dostar 
czać będzie setek tysięcy ton siarki dla 
przemysłu chemicznego i na eksport. Roz 
pocznie się regulacja Wisły i wykorzysta­
nie jej wód dla celów energetycznych. 
Nowe ośrodki przemysłowe wyrosną w re­
jonie Konina i Puław. W Płocku powsta­
nie wielka rafineria i ośrodek nowoczes­
nego przemysłu chemicznego zaopatrywa­
ny w radziecką ropę naftową potężnym 
rurociągiem. W najbliższym 5-leciu zbu­
dujemy ponad 240 wielkich i średnich 
zakładów pracy, a setki innych rozbudu­
jemy wyposażając je w doskonalsze urzą 
dzsnja techniczne. Dla setek tysięcy no­
wych pracowników zostaną przygotowa­
ne nowocześnie wyposażone warsztaty 
pracy, a postęp nauki i  techniki stworzy 
podstawę szybkiego wzrostu wydajności 
pracy.

W ubiegłym 5-leciu dzięki przewidują­
cej polityce państwa ludowego i wysił­
kowi chłopów powstały sprzyjające wa­
runki dla unowocześnienia rolnictwa. Gos 
podarka rolna dostarcza coraz więcej zbo­
ża, mięsa, mleka, cukru, ja j i owoców. 
Państwowe Gospodarstwa Rolne uwol­
niły się od deficytu, podnoszą kulturę 
rolną i stają się mocną bazą socjalizmu na 
wsi. Kółka rolnicze organizujące działalność

produkcyjną chłopów zrzeszają setki ty­
sięcy gospodarzy. Zwiększone nakłady 
państwa na rolnictwo i Fundusz Rozwoju 
Rolnictwa pozwolą w nadchodzącym 5- 
leciu wprowadzić na pola 100 tysięcy 
traktorów, o 2/3 powiększjć zużycie na­
wozów sztucznych, podwoić zaopatrzenie 
w chemiczne środki ochrony roślin, zme­
liorować wielkie obszary łąk i pól. Tysią 
ce młodych agronomów podejmie pracę 
w gromadach, zamieszka na wsi i słu­
żyć będzie chłopom radą i pomocą w sto­
sowaniu nowoczesnych metod uprawy roś­
lin i hodowli. W 1965 r. blisko 200 tysię­
cy chłopców i dziewcząt wiejskich pobierać 
będzie naukę w szkołach przysposobienia 
rolniczego.

Jesteśmy przekonani, że chłopi wyjdą 
na spotkanie poczynaniom państwa, śmie 
lej będą podejmować nowoczesne metody 
gospodarowania i zespołowe formy pracy. 
Dzięki temu wieś zwiększy produkcję roi 
rą  o 22 proc. i pomyślnie wykona zadania 
planu 5-letniego w rolnictwie.

Spełnienie tych wszystkich zadań wy­
magać będzie wielkiego w y s i ł k u  i n w e  
s t y c y j n e g o  państwa i ludności. W 
ciągu pięciu la t , powinniśmy włożyć w roz 
budowę naszych fabryk, kopalń, w rozwój 
rolnictwa, komunikacji, budownictwa mie 
szkaniowego, Szkolnictwa, urządzeń komu 
nalnych i socjalnych tyle środków, ile wy 
datkowaliśmy w ciągu ubiegłych lat dzie­
sięciu. Te setki miliardów złotych nie spad 
ną nam z nieba. Można je wygospodaro­
wać jedynie przez ofiarną, wydajną, co­
raz lepszą pracę. Pomocą nam będzie — 
bratnia współpraca ze Związkiem Radziec 
kim, Czechosłowacją, NRD i z innymi kra 
jami socjalistycznymi.

Wę współczesnym świecie może być sil 
nym i zamożnym tylko ten naród, który 
rozwija o ś w i a t ę  i nau kę .  Gospodar­
czy potencjał naszego kraju stwarza ma 
terialną bazę rozwoju kultury a zarazem 
rodzi potrzebę stałego podnoszenia pozio 
mu wykształcenia całego społeczeństwa, a 
zwłaszcza młodego pokolenia.

Co roku przeznaczamy na kształcenie 
dzieci i  młodzieży wielomiliardowe środki: 
od 1200 zł — na każdego ucznia szkoły 
podstawowej, do 18.000 zł — na każdego 
studenta szkoły wyższej. Półtora miliona 
robotników i techników zdobyło solidne 
kwalifikacje w szkołach zawodowych, a 
ćwierć miliona ludzi w Polsce Ludowej 
ukończyło studia wyższe. Te nowe zastępy 
fachowców stanowią bezcenny kapitał, po 
suwają naprzód rozwój całej gospodarki 
i  techniki, pomnażają siłę kraju.

W ciągu najbliższego 5-lecia zbudujemy 
wysiłkiem państwa i ofiarnością społeczeń 
stwa tysiące 'szkół, przedłużymy nauczanie 
w szkole podstawowej do 8 lat oraz pod­
woimy liczbę miejsc w szkołach średnich 
ogólnokształcących i zawodowych. Równo 
cześnie rozwijać będziemy różne formy 
kształcenia i  podnoszenia kwalifikacji pra 
cujących.

Zadania, które stawiamy przed sobą są 
t r u d n e ,  a l e  w p e ł n i  r e a l n e .  Naród 
nasz może i powinien im podołać. Socjali 
styczny ustrój otworzył bowiem możliwcś 
ci najbardziej celowego wykorzystania za 
sobów i bogactw naturalnych, energii i 
pracowitości narodu, nie dla korzyści 
uprzywilejowanej mniejszości posiadaczy, 
lecz d la  d o b r a  c a ł e g o  l u d u  
p r a c u j ą c e g o .

Dzięki nieustannemu wzrostowi sił wy­
twórczych kraju, dzięki stałemu rozwojo­
wi przemysłu i  rolnictwa, nauki i  oświa­
ty — zdobyliśmy p e w n o ś ć  j u t r a ,  a 
równocześnie możliwość polepszania z ro­
ku na rok położenia materialnego ludzi 
pracy.

Realizacja nowego planu 5-letniego 
wydatnie powiększy dochód narodo 
wy, pozwoli podnieść realne płace i 

dochody ludności o dalsze 23 proc. Na­
stąpi dalsza poprawa rent i  emerytur.

Polepszą się warunki mieszkaniowe i 
zdrowotne, zwiększona będzie i  usprawnio 
na opieka lekarska, zwłaszcza na wsi. Pla 
nu jemy zbudować 1.800 tys izb mieszkal­
nych w mieście i  950 tys na wsi. Są wa 
runki ku temu, aby budując taniej i 
oszczędniej, stosując nowoczesną technikę 
i polepszając organizację pracy, zadanie 
to poważnie przekroczyć.

Wzrośnie wydatnie spożycie artykułów 
żywnościowych i zaopatrzenie ludności w 
artykuły przemysłowe, zwłaszcza trwałego 
użytku jak: telewizory, pralki elektryczne, 
motocykle, lodówki itp.

Więcej zakładów usługowych i warszta 
tów rzemieślniczych, większa liczba skle 
pów zaopatrywanych w coraz bogatszy 
asortyment towarów — będzie lepiej za­
spokajać potrzeby ludności.

O pomyślnym urzeczywistnieniu naszych 
zamierzeń rozstrzygać będą nie tylko śród 
k i materialne, lecz w nie mniejszym stop­
niu r z e t e l n o ś ć  p r a c y  i  o b y w a t e l  
s k a  p o s t a w a  każdego z nas.

Każdy ma w tej wielkiej pracy posteru 
nek, na który powołują go własne umie­
jętności, obowiązek patriotyczny wobec 
kraju, ambicja i  osobiste zainteresowania.

Realność naszych planów i ich rzeczywi 
ste wyniki zależą od naszej codziennej 
pracy, od uporu i wytrwałości nas wszyst 
kich, którzy trudem swych rąk i  umysłów

wytwarzamy dobra materialne 1 duchowe, 
orzemy i siejemy, wytapiamy stal i wzno­
simy domy, rozwijamy myśl naukową i 
techniczną, kształcimy i  wychowujemy 
młode pokolenie.

OBYWATELE!

N aród nasz jest gospodarzem swego 
kraju. Rzeczywistym fundamentem 
demokracji socjalistycznej jest 

ś w i a d o m y  c z y n n y  u d z i a ł  miliono­
wych rzesz ludzi pracy w sprawowaniu 
władzy w zarządzaniu gospodarką; narodo 
wą. Pragnieniem naszym jest, aby udział 
ten stawał się coraz bardziej m a s o wy ,  
aby rady narodowe coraz lepiej korzysta 
ły ze swych uprawnień, aby coraz żywsza 
była działalność samorządu robotniczego 
w przedsiębiorstwach socjalistycznych i sa 
morządu chłopskiego w kółkach rolni­
czych i organizacjach spółdzielczych.

Zakres uprawnień i obowiązków rad na 
rodowych wciąż się rozszerza, a ich samo 
dzielność i inicjatywa jako gospodarzy 
miast, gromad, powiatów i województw 
opierają się na rosnących wciąż środkach 
materialnych oddanych w ich rozporządzę 
nie. Aparat wykonawczy rad i cała admi 
nistracja terenowa tym sprawniej służyć 
będą potrzebom ludności, im lepsza, bar­
dziej wnikliwa i gospodarska będzie kon­
trola radnych i współdziałanie społeczeń 
stwa z organami miejscowej władzy.

Twórcza inicjatywa i rzetelna krytyka 
podnoszona w interesie społecznym muszą 
być otaczane troskliwą opieką, biurokra 
tyczna żaś obojętność wobec luddłfch po 
trzeb — zwalczana z cała energią i kon­
sekwencją.

Niemało jeszcze uczynić musimy, by 
wdrożyć wszystkich do s u m i e n n e j  
p r a c y ,  wzbudzać powszechną dbałość 
o interesy publiczne — zwiększać dyscypli 
nę i poszanowanie mienia społecznego. 
Wszelkie rasożytnictwo, rozkradanie włas 
ności społecznej i korzystanie z owoców 
cudzej pracy są w naszym ustroju obcą 
naroślą, którą surowo i stanowczo zwal­
czać muszą organa władzy ludowej i 
opinia społeczna.

Dążeniem naszym jest, aby stosunki 
między ludźmi układały się w duchu 
wzajemnej życzliwości i szacunku w opar 
ciu o wzajemną pomoc i szlachetne współ 
zawodnictwo o to, by każdy dał z siebie 
najwięcej dla dobra ogólnego.

Troską państwa, organizacji społecznych 
i wszystkich świadomych obywateli po­
winno być u m a c n i a n i e  r o d z i n y ,  
wpajanie s z a c u n k u  d l a  k o b i e t y  
— matki. Troską wszystkich winno być 
w y c h o w a n i e m ł o d z i e ż y  w posza­

nowaniu i zamiłowaniu do pracy, w du­
chu patriotyzmu, oddania dla socjalizmu 
i wysokiej moralności w życiu codzien­
nym.

Zgodne współżycie wierzących 1 niewie­
rzących oparte ria zasadach tolerancji, 
swobody sumienia, swobody praktyk reli 
gijnych i swobody niewierze-nia umacniać 
winno j e d n o ś ć  n a r o d u  wokół je­
go wielkich zadań.

Dążmy wszyscy do tego, aby Polska sta 
ła się s p o ł e c z e ń s t w e m  l u d z i  
ś w i a t ł y c h  i w y k s z t a ł c o n y c h ,  
świadomych swych zadań i posiadających 
najwyższe kwalifikacje w swoim zawodzie, 
aby stała się społeczeństwem walczącym 
o pełne urzeczywistnienie szczytnych ide­
ałów socjalizmu i wolności człowieka.

OBYWATELE!
Polska jest wśród tych państw ł na 

rodów, które z największym uporem i 
wszystkimi rozporządzalnymi środka 
mi bronią wielkiej sprawy p o k o j u .  
Polska jest wśród tych, którzy wspo­
magają narody walczące o niepodle­
głość i pełną suwerenność, o zniesie 
nie pozostałości kolonializmu i impe­
rialistycznego ucisku.

Nasz czynny udział w walce o po­
kój i wolność narodów zaskarbił nam 
s z a c u n e k  w ś w i e c i e  I podniósł 
a u t o r y t e t  naszego kraju na arenie 
międzynarodowej.

Do bezpowrotnej przeszłości należy 
słabość i osamotnienie naszego kra­
ju. Jesteśmy zespoleni braterstwem 

i przyjaźnią, wspólnotą celów, ideałów 
i ustroju społecznego z krajami wielkiego 
obozu socjalistycznego.

Świat socjalizmu — do którego nale­
żymy — wiemy zasadom p o k o j  o w e ­
go w s p ó ł i s t n i e n i a  wszystkich 
państw niezależnie od ich ustroju społecz 
nego podjął dziejową misję uratowania 
ludzkości cd katastrofy wojny termojądro­
wej.

Wraz ze Związkiem Radzieckim i in­
nymi krajami socjalistycznymi i pokojo­
wymi .działamy i działać będziemy nie­
ugięcie na rzecz przerwania groźnego wyś 
cigu zbrojeń i przeprowadzania p o w- 
s z e c h n e g o  i  c a ł k o w i t e g o  r oz ­
b r o j e n i a .

We wszystkich poczynaniach rządu pol­
skiego, we wszystkich wystąpieniach i 
działaniach przedstawicieli Polski w ONZ

I na konferencjach międzynarodowych, 
dążymy i dążyć będziemy do z ł a g o d z ę  
n i a n a p i ę c i a  w świecie, do pokojo­
wej współpracy ze wszystkimi państwami, 
do roz-^ązywania wszystkich spornych 
spraw w drodze rokowań.

Wraz ze wszystkimi krajami socjalistycz 
nym i i ze wszystkimi uczciwymi ludźmi 
na świecie występujemy i będziemy wy- 
stępownć w obronie prawa ludów uciska­
nych do wolności i  niepodległości naro­
dowej, przeciw zbrodniom kolonizato­
rów, o ostateczną i natychmiastową lik ­
widację systemu kolonialnego

Polska podnosi nieustannie swój głos 
ostrzegawczy przeciwko niebezpieczeństwu 
zagrażającemu pokojowi w Europie i w 
świecie za strony niemieckich militarystów 
i odwetowców.

Nasze granice na Odrze, Nysie i  Bałty­
ku są ustalone i nienaruszalne. Broni ich 
siła naszego państwa i narodu, broni ich 
wsoólna potęga obozu socjalistycznego.

Z nienaruszalności i trwałości naszych 
granic zdaje sobie w pełni sprawę świa­
tom a opinia publiczna, a także rządy 
mocarstw zachodnich. Wcześniej czy póź­
niej będą musiały uznać rzeczywistość 
także bońskie koła rządzące. Stworzy to 
warunki dla normalizacji stosunków po­
między Polską a Niemcami zachodnimi.

M e  m a s p r a w y  n a s z y c h  g r a  
n ic , j e s t  t y l k o  s p r a w a  pok o-  
ju.

W imię tej najważniejszej sprawy na­
szej epoki Polska wraz z ZSRR, Cze­
chosłowacja, Niemiecką Republiką Demo­
kratyczną i innymi zainteresowanymi pań 
stwami domaga się:

Zaprzestania odbudowy niemieckiego mi 
litaryzmu i porzucenia wszelkich planów 
wyposażenia go w broń masowej zagłady, 
zawarcia traktatu z Niemcami i prze­
kształcenia Berlina zachodniego w wolne 
miasto.

Zasady naszej polityki zagranicznej są 
jasne i niewzruszone:

Z państwami socjalistycznymi — j e d ­
ność,

Z na-odami walczącymi o wolność i 
niezależność od imperializmu — s o 1 i d a r 
n oś ć,

Ze wszystkimi państwami o odmien­
nym od naszego ustroju społecznym — 
p o k o j o w e  w s p ó ł } s t n i e n i e .

Pokój i bezpieczeństwo naszego kraju 
opiera się na mocnych podstawach: na 
jedności naszego narodu, na sile eko­
nomicznej i obrony naszego państwa, na 
n j e z a w o d  n y m  s o j u s z u  ze Związ­
kiem Radzieckim i z innymi bratnimi, 
socjalistycznymi państwami. Nasz trud co­
dzienny s ł u ż y  s p r a w i e  p o k o j u ,  
powiększa materialną i moralną potęgę 
świata socjalizmu, który staje się coraz 
bardziej d e c y d u j ą c y m  c z y n n i ­
k i e m  r o z w o j u  l u d z k o ś c i .

O B Y W A T E L E !

D o Sejmu wybierzemy w  nadchodzą 
cych wyborach 460 posłów, a do 
rad narodowych -  blisko 200 tys. 

przedstawicieli narodu. Ich obowiązkiem 
będzie wprowadzanie w życie programu 
Frontu Jedności Narodu. Ich zadaniem 
będzie kontrola i okazywanie pomocy or­
ganom władzy państwowej wszystkich 
szczebli, aby realizowały rzetelnie wolę 
narodu i kierowały się we wszystkich swo 
ich poczynaniach dobrem publicznym, 
aby godnie służyły interesom kraju i  soc­
jalizmu.

Wybierzemy spośród nas doświadczo­
nych i wypróbowanych w pracy społecz­
nej obywateli, oddanych sprawie ludu 
pracującego.

Wybierzemy zgodnie przedstawicieli ro­
botników, chłopów, inteligencji, rzemios­
ła, przedstawicieli wszystkich stronnictw 
politycznych i  organizacji społecznych ze­
spolonych we Froncie Jedności Narodu.

W Y B O R C Y !
N a s z e  c e l e  są c e l a m i  n a r o -  

d u.
Głosując na listy Frontu Jedności 

Narodu wypowiecie się: za  w s z e c h  
s t r o n n y m  r o z w o j e m  g o s p o ­
d a r k i  n a r o d o w e j ,  w y ż s z y m  
p o z i o m e m  ż y c i a  i k u l t u r y  na*  
r odu;

z a  p o k o j e m  m i ę d z y  n a r o ­
d a m i ,  n i e p o d l e g ł o ś c i ą  i b e z ­
p i e c z e ń s t w e m  P o l s k i ,  za  b r a  
t e r s k ą j e d n o ś c i ą  z k r a j a m i  
s o c j a l i s t y c z n y m i ;

z a  d e m o k r a c j ą  i s o c j a l i z ­
mem.

16 K W I E T N I A  W S Z Y S C Y  
D O  U R N  W Y B O R C Z Y C H !

O D D A J C I E  S W E  G Ł O S I  
N A  K A N D Y D A T Ó W  F R O N T l  
J E D N O Ś C I  N A R O D U .

Ogólnopolski Komitet 
Frontu Jedności Narodu 

Warszawa, luty 1961 r.
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W MARCU
NIEPEWNA POGODA 

ALE PEWNE 42.000 WYGRANYCH 
NA SUMĘ

6.240.000 zł.
w Krajowej Loterii Pieniężnej
SZCZECIŃSKIE ZAKŁADY NAWOZOW FOSFOROWYCH 

w Szczecinie ul. Nad Odr« 65 

podają do wiadomości wszystkim zainteresowanym, że

posiadają do upłynnienia

silniki elektryczne
używane o mocy od 1.07 kW do 62 kW.

Bliższych informacji udziela Dział Zaopatrzenia i  Zbytu.
68R-K

Y ńeW ą,
na wykonanie kapitalnego remontu urządzeń wraz a 

piecem w suszarni pasz białkowych Czarnocin

l  I  I  I  i  t  i

PAŃSTWOWE GOSPODARSTWO ROLNO-LĄKARSKIE, 
Czarnocin, p-ta Stepnica, teł. 13, pow. Goleniów.

Oferty należy składać do dnia 5 marca 1961 r. Otwarcie 
ofert nastąpi 6 marca 1961 r. w Kancelarii Gospodar­
stwa w Czarnocinie o godz. 11. W przetargu mogą wziąć 
udział przedsiębiorstwa państwowe, spółdzielcze i pry­
watne.

Zastrzegamy sobie prawo unieważnienia przetargu ! do­
wolny wybór oferenta bez podania powodu. 690-K

P R Z E T A R G
na budowę pawilonu meblowego w Goleniowie przy 

nl. Fólwlejskiej

o g ł a s z a

WOJEWÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO HANDLU 
MEBLAMI

w Szczecinie, ul. Krzywoustego 8.

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa pań­
stwowe, spółdzielcze i  prywatne.

Dokumentacja proj.-koszt. do wglądu w Wydz. Inwesf. 
w biurze Przedsiębiorstwa. Termin, składania ofert — 
10. III .  1961 r. Otwarcie ofert nastąpi 11 marca 1961 r. 
Przedsiębiorstwo zastrzega sobie wybór dowolnego ofe­
renta. 689-K

L*5 HA ZIEMI, sad. za
budowanie, dOfch, 8 po­
koi, s kuchnie sprzedam 
na przedmieściu Szczeci 
na. Offerty Biuro Ogło­
szeń, pl. Hołdu Pru*. 
skiego 8 na nr 250.

Iti6-G

POŁOWĘ dwupiętrowe-
?o domu mieszkalnego,
ródmieśeie, budynek 

gospodarczy 1,28 ha zle 
mi sprzedam. Czajkow­
ska. Chełmża, pow. To­
ruń, Nowotki 22.

m r-G

PIWNICZNA — ZDRÓJ
dom murowany 
wczasy — kolonie, 
pokoi, cały wolny tanio 
sprzedam, wiadomość. 
Krynica, Kościelna 2.

1731-

5 HA, nowe budynki w 
okolicy Poaiani« oka­
zyjnie sprzedam. Szcze­
cin, Niemcewicza 33/14, 
telefon 42-180.

1782-P

ns wykonanie adaptacji sklepów * nowego budownic­
twa przy ul. Wielkiej:

BLOK SB 1 sklep 
BLOK 1 F 4 sklepy 
BLOK 3 A 3 sklepy
TKACKA 6 — całkowity remont lokalu ze starego bu­

downictwa

O K I  ft 8 I  I

DYREKCJA MHD ART. PRZEM. RÓŻNYMI 
w Szczecinie, nl. Dworcowa 1 a.

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa pań­
stwowe, spółdzielcze i prywatne koncesjonowane. Ter­
min składania ofert do dnia 10.III. 61 r. Otwarcie ofert 
nastąpi dnia 17. III. 61 r. o godz. 10.
Dyrekcja zastrzega sobie prawo wyboru dowolnego ofe­
renta bez podania powodu.
Szczegółowe kosztorysy dla oferentów do wglądu w Dz. 
Adm. Gosp. tut. Dyrekcji. I I  p. pokój 38, tel. 81-38.

681-K

Ogłoszenia Orobnet
NIERUCHOMOŚCI

PARCELĘ 700 m kW,. 
Poznań -  Dębice, naroż­
nik Bielska Wiązowa, 
uzbrojona, oparkaniona 
z prawem budowy je­
dnorodzinnego domku 
parterowego 2 powodu 
choroby sprzedam. Jaku 
bowski, Poznań, Kossa­
ka 20 m. 7. 1728-0

7-HEKTAROWE gospo­
darstwo 2 zabudowania­
mi (własność) k. Star­
gardu zamienię na do- 
mek Jednorodzinny w 
Szczecinie lub peryfe­
rie. Oferty Biuro Ogło­
szeń, pl. Hołdu Pruskie 

i na nr. 254.
1730-0

he lub większe w śród­
mieściu. Warunki do u- 
zg od nie ni lu Antoniak
(Golęcino), Paproci 2 — 
14. 1T48-G

SAMOTNY poszukuje 
pilnie pokoju na okres 
8 miesięcy. Dzielnica O- 
bojętnk. Oferty BlurO 
Ogłoązeń, pl. Hołdu Pru 
Skiego 8 na nr 252.

1742-G
3 POKOJE, kuchnia, __ 
mienię na dwa pokoje t  
kuchnię. Boh. Warsza­
wy 18/8. 1750-0
8 POKOJE, kuchnia, 0- 
ficyna, parter, zamie­
nię na 1 pokój 2 kuch* 
Mą. Zgłoszenia, telefon 
421-78. 1751-G
Pt UNIE poszukuję poko 
JU sublokatorskiego. 
Dzielnica obojętna. Ö- 
ferty Biuro Ogłoszeń pl. 
Hołdu Pruskiego 8 '
nr 253.

1782-0

CZĘŚĆ domku — 4 po­
kojowy, ogródek, prze* 
2naczony do sprzedaży 
na pogodnie zamienię 
na 2 lub 3-pokojowe 
mieszkanie w centrum, 
chętnie ż centralnym o- 
grzewanlem i  garażem. 
Oferty Biuro ogłoszeń 
pl. Hołdu Pruskiego 8 
na nr 251. n$3-G
POSZUKUJĘ samodziel 
negO mieszkania za 
zwrotem kosztów re­
montu. Oferty Biuro O- 
głoszeń, pl. Hołdu Pru­
skiego 8 na nr 242.

1734-G
s t a r s z a  pani poszuku 
je pokoju sublokator­
skiego w śródmieściu, 
najchętniej z c. o. Cena 
obojętna. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, pl. Hołdu 
Pruskiego i  ha nr 248.

1755-G

ZA »ŁU G I męża Zy­
gmunta Gęstwickiego za 
mieszkaiego szczecin, 
ul. Łazietana 1/7 nie od­
powiadam. Gestwicka 
Florianna, ŁSzicbna 1/7 

1733-0

DÖMEK jednorodzinny 
zamienię na 3 pokoje * 
kuchnię. Wiadomość, Że 
lechowo, Cienista 2/3.

1758-G

2-LETNIEGO chłopca od 
dam na wychowanie, 
puławskiego 6/T.

1731-0

3 POKOJE, kuchnia, du 
iy  ogród warzywno-o­
wocowy przydomowy, 
zabudowanie gospodar­
cze zamienię na 2 poko­
je  z kuchnię w Szczeci­
nie, MŚeiędno, Nadbrze 
żha 22. 17S/-G

ż a  r z u c o n e  niesłusz­
nie oszczerstwo przeciw 
ko Pani Zofii Bändel 
oraz je j córce Bożenie 
Bändel, zam. Szczecin 
ul. Wawrzyniaka 7/18 
odwołuję 1 birdzo prze­
praszam. Elgert Maksy­
milian, ul  Wawrzynia­
ka 7/7. 1738-G

POKOJE, komfort, 
słoneczne, c. «., I I  p. za 
mienię na podobna (pie­
ce). Oficyna wyklucz»- 
na. Wiadomość, Szcze­
cin, Malczewskiego 9/7 

1758-G

KWIACIARNIA „Lotos’

. .  Kazimierza ' Dzień 
Kobiet duży asortyment 
kwiatów, tel, 246-79.

I7S8-C

DOMEK, względnie 
szkanle (możliwie wyłą- 
caane) kupię. Oferty 
Biuro Ogłoszeń pł. Hoł­
du pruskiego 8 na nr 

1759-G

STÓŁ pomocnik, krze­
sła. obrazy, poduszki, 
kuchenkę, różne przed­
mioty sprzedam. T"~ 
stów «0 — 18.

17S7-G
MOTOCYKL W. S. K.
stan dobry sprzedam. 
Antonluk, Ku Słońcu 18.

1738-0

PSA rocznego, wilczur 
mieszany sprzedam, 
Szczecin, Brodzińskiego 
84, godz. 16 — 18.

1739-G

KURY młode nioski 99 
szt. sprzedam. Wiado­
mość tel. 38-326.

1746-0

NOWY Silnik do Wart­
burga, skrzynię biegów 
i inne części sprzedam. 
Telefon 458-81, godziny 
popołudniowe.

lf« -G
SAMOCHÓD ooobówy 
„Piat soo" stan b. do­
bry. sprzedam. Telefon 
89-50, od god2. 9 do 19.

1742-0

PRACA
POTRZEBNA pomoc do
mowa Mieszka I  95/3, 
(przedostatni przystanek
„czwórki” po godz. 16).

17Ż9-GOOSPOSTA na stałe po­
trzebna od zaraz. Ku­
jawska 5/6 m. 16 (na­
przeciw nowej ubezpie- 
cgalnl). 1720-G

DOŚWIADCZONĄ po­
moc domową na stałe 
przyjmę natychmiast. 
Wiadomość Unii Lubel­
skiej 24, tel. 425-85.

1722-0PRfcYJMĘ gosposie 
(•tantzą, samotną) do 
prowadzenia goepodar- 
atwa samotnemu panu. 
Gumieńce, Brodnicka 
y* 1721-G

PRZYJMĘ pracę w cha 
rakterze pomocy domo­
wej na 8 godz, daleamie. 
teL 425-85. 1722-G

POMOC do t-ga dzieci 
na stałe potrzebna na­
tychmiast. Wiadomość 
Szczecin, Czorsztyńska 
20 m. i od godz. 19-tej.

1721-G

MAGNETOFON Telefuft 
ken, nowy, model i860 
r.; 4 ścieżki zapisu
sprzedam, tel «as-si.

1743-0
AKORDEON nowy 
v,Veltmelstsr” 126-baso- 
wy .sprzedam. Wiado­
mość: teł. 348-7».

1744-0
SAMOCHÓD Opel Ka­
det sprzedam. Mazurska 
3/4. Dąbrowski,

1745-0

POMOC domowa potrze 
na, BoL Krzywoustego 
17 m. 4. 1724-G

olchowe, ku*

TELEWIZOR „szma­
ragd” nowy z powodu 
wyjazdu sprzedam. O- 
glądać od godz. 18, ul. 
LubeckiegO 18/8.

1746-G
PIECE kaflowe sprze­
dam. Szczecin, ul. Mał­
gorzaty Fornalskie) 9.

1747-0

PÖL pokojowe mle- 
Bzkanie. komfortowe, 
(Jasne Błonia) zamienię 
za dopłatę na domek. 
Oferty Biuro Ogłoszeń 
pl. Hołdu Pruskiego 8 
na nr 247, 1739-G
WYNAJMĘ Meumebli 
wany pokój, małżeń­
stwo wykluczone. Opla­
ta za rok z góry. Ofer­
ty  Biuro Ogłoszeń, pl. 
Hołdu Pruskiego 8 na 
hf 24«. 1766-G
Do m e k  jednorodzinny 
z sadem, wyłączony 
spod kwaterunku, zimie 
nią za dopłatą na miesz 
kanie , *  wygodami w 
śródmieściu. szczecin. 
Kol. Mierzyn 28, dojazd 
tramwajem nr 8.

1781-G
1 POKOJE z wygodami 
zamienię na 2 równo­
rzędne. Łokietka 20/3.

1782-0

TEATRY
POLSKI — „Łowcy głów** g. 
19.3«,
WSPÓŁCZESNY — «.Wielki 
bluff” g. 13.3«,
OPERETKA -  „Kwiat Hawai” 
g. 19.15.

KINA
COI.OSSEUM -  „Osaczony** g. 
10.30. 13, 15.30, 18, 20.30 — ang.
— od lat 18 — (środa i czwar­
tek).
KOSMOS — „Ciao. ciao barabi
no« g. 9, 11.15, 13.50, 18, 18,30. 
21 — wł. — od lat 16 (środa i 
czwartek).
DELFIN — „Marysia 1 krasno- 
lodki” g. 11, 13, 15, 17, 19, 21 — 
poL — od lat 7 (środa i  czwar­
tek).
BAŁTYK -  „Pasja życia** g. 
11,10, 13.30, 15J50, 18.10, 20.20 -  
USA — od lat 16 (środa 1 czwar 
tek).
POLONIA — „Aktorka księcia 
pana” g. u , I5.M, 18. 18.15,
2i — radź. —. od lat 18 (Środa 
t czwartek).
p io n ie r  — „Uczeń ezamo
księżnlka” g. 10 — „Milcząca 
gwiazda” g. 1L 12, 15, 17, 19, 21
— pol.-NRD — od lat 12 (Środa 
i  czwartek).
MUz a  (Pomorzany) — „U pro 
gu ciemności” g. i7.39, 19.45 — 
ang. — od lat 18. 
p r o m ie ń  — „siódme niebo” 
g. 15.(5, 18, 20.15 — franc. — 
od lat 16.
MARS — „Ząb rekina” g. lt.Mu 
18.45, 21 — radź. — od lat 12. 
PALA — „Proszę za mną” g. 
16, 18, 20 — franc. — od l i t  16.

18 MURARZY 1 8 cieśli zatrudni natychmiast 
Szczecińskie Przedsiębiorstwo Budowlane w 
Szczecinie, ul. Narutowicza 1L Warunki płacy i 
pracy do omówienia na miejscu. Zgłoszenia oso­
biste w Dzialę Zatrudnienia. 692-K

DWA pokoje z kuchnią, 
ogród, działka, zamie­
nię na dwa lub trzy po­
koje. Golęcin, ul, Lipo- 
wa 23a, m. 9.

1783-C

s p o k o j e  *  kuchnią, 
ogród, chlewiki, pralnia, 
w domku dwurodzin­
nym W Łobezie, zamie­
nię ha 2 pokoje 2 kuch 
nią w Szczecinie. Wszel 
kle kośzty związane *  
zamianą zwrócę. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, pl. Hoł 
du Pruskiego 8 na nr 
**“ 1764-0

bWUPOKoJOWE miesz 
kanie z balkonem za­
mienię na większe. Kra 
SlńSkiegO 90/4. 1765-G

ZARZĄD
BUDOWLANEJ SPÓŁDZIELNI PRACY

„Pokój“
■»władam!*, im z dniem 

L  IIL  1961 r.

dotychczasowa nazwa spółdzielni 
została zmieniona na:

BUDOWLANA SPÓŁDZIELNIA PRACY

„Odbudowa“
W SZCZECINIE

nl. Rewolucji Październikowej L

Pracownicy Pôszukîuari
PIEKARZ potrzebny. A l. Bohaterów Getta 
Warszawskiego 18. 1719-G

EKONOMISTĘ ze znajomością kosztów j płac, 
wynagrodzenie 1.660 zł plus 13 proc premii, oraz 
2 stolarzy zatrudni Spółdzielnia StolarskO-Ta- 
picerska im. *,M. Buczka” w szczecinie, ulica 
Rooseveita 2. ew-K

TECHNIKA * mechanika zatrudni od zaraz Miej 
ika Ładni* w Szczecinie ul. Koński Kierat 14/15. 
Warunki płacy do omówienia na miejscu.

694-K

INSTALATORÓW centralnego ogrzewania 1 wen 
tylaeji na stanowiska projektantów zatrudni 
Szeeeclńskle Biuro Projektów Budownictwa 
Przemysłowego. Wymagane wykształcenie 1 
praktyka zgodnie z obowiązującymi zarządzenia 
mi. Zgłoszenia: Szczecin, ul. Garncarska 6.

895-K

KOWALA, spawacza elektroautogenicznego, ślu­
sarzy remontu maszyn do pracy w warsztatach 
zatrudni Przedsiębiorstwo Robót Czerpalnych 
i Podwodnych Oddział w Szczecinie, ul. Nocz­
nickiego 18/22. Zgłoszenia w Sekcji Kadr. od 
kandydatów wymaga się ukończenia szkoły pod 
stawowej i świadectwa czeladnicze. 697-K

CUKIERNIKA posiadającego kwalifikacje l prak 
tykę zatrudnią od zaraz Szczecińskie Zakłady 
Gastronomiczne, „Północ” w Szczecinie, nl. 
Dworcowa 2. Zgłoszenia przyjmuje Sekcja Kadr 
I I I  piętro, warunki pracy i  płacy do omówie­
nia aa miejscu. 838-K

ZGUBY

1 POKÖJ, słoneczny, 
częściowe wygody w Łc 
dzi, zamienię na miesz­
kanie W SZCzednie. Ö- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
pL Hółdu Pruskiego * 
na nr 244. 1768-G

ZGUBIONO legitymację 
szkolną nf 28, wydana 
przez Liceum Pedago­
giczne w Stargardzie n i 
nazwisko Haliną Król.

KAWALERKĘ — kom­
fort zamienię na 2 poko 
je z kuchnią i łazienką. 
Telefon 398-24. 1787-G

DWA pokoje z kuchnią, 
front, wygody, słonecz­
ne. zamienię na podob-

3-POKOJOWE mieszka­
nie z wygodąmi zamie­
nię na dwu pokojowe w 
nowym budownictwie, 
może być w toku wy­
kończenia lub w sta­
rym z łazienką. wiado­
mość, Piastów 88/2.

1781-G

ZGUBIONO portfel z do 
kumentami Oraz wnio­
sek na mieszkanie na 
nazwisko Roman star- 
czyk. 1776-0
ZGUBIONO książeczkę 
wojskową nr „C” 670260 
wydaną przez WKR Star 
gard na nazwisko Ale­
ksander Haptar.

1771-G
ZGUBIONO legitymację 
wydaną przez Z.S.B.O. 
na nazwisko Ryszard 
Prokoiplak. 1772-0

ZGUBIONO legitymacje 
szkolne na nazwiska Jo 
ga Kozłowska, Wiktor 
Hofsztejn. 1774-0

ZGUBIONO legitymację 
szkolną na nazwisko 
Leon Wertman.

1775-G

ZGUBIONO przepustkę 
stałą stoczniową na na­
zwisko Bronisław Guc* 
gacz. Szczecin, 2upań- 
śklego 8a/lS. 1778-0

ZGUBIONO iw'adectwo 
ukończenia Publiczne) 
Średniej Szkoły Zawodo 
wej w Malborku, wyda­
ne w 1949 r, na nazwi­
sko Zofia Podlewska.

1777-G
ZGUBIONO legitymacje ZGUBIONO kartę rowe 
i indeks PAM. na na- rową nr 9183442, na 
zwisko Zeflryn wal- zwisko J#» Fllsek. 
cwfc. 1773,4» 1779-G

PAŁAC MŁODZIEŻY — ¿.KSlf* 
ha Oerlostcdn” g, 19 *- węg. łe . 
od lat 14 — „Ot Corda areszth 
wany” g. »  — od lat l i .  , 
SOSENk a  (Tandłró) _  „Obcy 
w domu” ą. 18 -  franc. — Od 
lat 1«.
ŚWIT (Sftoiwinł -  „Pułapka
miłość!” g. 17. 19 -  USA — od 
łat i : , — panoramiczny 
M e r a  t2elbchowoi — „Record 
Annie” g. 16, Ig, 20.2« -  USA
— Od Jat 12.
ECHO (Krzekowo) — „O stroi* 
nie Yeti” g. i*, 2» poi. — o *  
łat 18.
PRŻYJA2N (Dąbie)- Krzyk*» 
g. 17, 19 — wł. _  od łat 18. 
h u t n ik  (Stołczyn) -  „Lekko 
duchy i  dziewczyna”  g. 17.38>, 
79-38 -  fadz. — od lat 12 
STYLOWE (Huta Szczecin) — 
,.Chłeb. miłość I...” g. 17.3». 
19.36 — Wł. _  od lat 12.
BAJKa  (Polic*) -  „GorzkiO 
zwycięstwo” g. 17, 19 — franc.
— od lat 14.
ZEo l a r z  (Golęclnol -  „Sw l* 
dek oskarżenia” g. Ig, 28.15 —-  
USA — od lat 18 
I  MAJ (Żydówce) — „pól żar* 
tem, pół serio”  #. i8, 20 — USA 

od Jat 18.
MARZENIE fWSetgoWO) 
i,Winchester 73” g. 16, I I  <m 
USA — od lat 12 
Ri.**EKTUAP KW  — na pod* 
stawie informacji WZK. 
FOTOPLASTYKON -  Woj. PoL 
36 -  „Riwiera Włoska” r .
10 — 21.

KLUBY
M MUZ »  nl. Żołnierza 2 m 
dansing g. 2».
TPPR — woj. Polskiego 6« 
film „Maturzystki” g. I I ,  20 ■*» 
radź.
NOT — Woj. Pol. I t  — czynny
od g. 13.
GARNIZONOWY — Wawrzyn!* 
ka 5 — czynny od g. 18, 
UNIWERSYTET POWSZECH* 
NY — Zamek — wykład mgr 
J- Boreckiej „Psychologia 
uczuć” g. 18 — wykład mgr 
swarcewicza ..Różniczkowanie 
funkcji w punkcie" g. 18.
ZZK — Partyzantów 2 — od* 
czyt red. Andrzeja Dałkowskie 
go „O miłości młodzieży i mał­
żeństwach koleżeńskich” g. 13.

WYSTAWY
MUZEUM POMORZA ZA­
CHODNIEGO — Staromłyńska 
27 — malarstwo polskie, śred­
niowieczna sztuka pomorska; 
renesansowe stroje książąt 
pomorskich -  g. 10 — w.
WAŁY CHROBREGO 3 -  ar­
cheologia, przyroda, wystawa 
morska -  g. lit-t* .
CBWA — Staromłyńska 27
— wystawa malarstwa Haliny 
BIełczyk — g, 16—16,
13 MUZ — pl. Żołnierza 2 — 
g ^ lL ^ *  Andrzei a Zywickiego

SZP»TALE
MIEJSKI SZPITAL DZIECIĘ­
CY _  św. Wojciecha 7. 
KLINIKA CHIR. i i  — Pomorza 
"F.
r  OH A DNI A INTERNISTYCZ­
NA z* Woj, Pol. 63 — g. 1 |f-.22,

APTEKI

462 3«.*” N* Tusr®wlc*a U *  teł*
Nr 33 — pl. Grunwaldzki 42 -» 
tel. 345-SI.

TELEW IZJA
PROGRAM SZCZECIŃSKI

18.65 ~  film Disney’a „Klub 
myszki Miki”. 16.47 — „Wicek 
marynarzyk. Ja-t.^» i krasnal 
Siwe Piórko 19.07 -  bajka w  

mowa „Czarodziefskfe miasto”, 
19.32 — telenotatmk (powtórze­
nie z 26.11). 19.40 — „Mil on
świec”. 20.07 _  Polska Kronika 
Filmowa. 20.20 _  film oświato­
wy „Dwie kuźnie” 20.30 — mm 
fab. prod. redz. „Złoty ładu­
nek" od lat li.

PROGRAM BERLIŃSKI 
13.30 — rotmaltoścl, 16.06

*• widowisko dla dzieci 
od lat 8, 18.15 — widowisko
dla młodzieży — „Spotykamy 
nie widząc”. ts.SS — pozdro­
wienia telewizji dziecięcej. 19
— spotkanie w Beninie z K, 
E. von Schnitzler, 19.40 — kro­
nika, przegląd wydarzeń, pro­
gnoza pogody, 20 -  sztuka te* 
le wizy Ina „Manewry” 21.50 — 
refleksje o Teatrze Muzycz­
nym, ostatnie wiadomości kro 
nikł.

CZWARTEK
10 — kronika, 16.26 — „Bef* 

tolt Brecht”, 12.OS — test, 13.38
— film „Rywale przy kierował 
cy’\  18 — uniwersytet telewi­
zyjny „Matematyka”, 18.35 — 
pozdrowienia telewizji dziecię­
cej, 19.40 — kronika, przegląd 
wydarzeń, prognoza pogody, 
20 — Yehudi Menuhin gra t .  
van Beethoven’a, 20.45 — tran* 
mis'a ze Szwałcarli meczu ho­
kejowego NRD — Norwegia i 
Włochy — Polska, ostatnie wla 
domości kroniki,

RADIO
WIADOMOŚCI: 18. 19 , 23.50. 
SERWIS RYBACKI: 20.30 i fO- 
lieton.
SZCZECIN: 1« — weselni goi­
cie, 16.20 -  muzyka taneczna* 

17 — sportowe rozmaitość',
17.29 — Errare humanum «*t, 
17.56 — aud. aktualna. 18 -h 
Przegląd Aktualności Wybrze­
ża, 18.18 — chwila muzyki 
rozrywkowej, 21.30 — radiosłu­
chacze układają program mu­
zyczny.
WARSZAWA: 15.30 — dla dzie­
ci: _  „Bóg wie kto”. 16.43 — 
».O Radach i radnveh". 18.25 — 
muzyka i aktualoośi, 18.43 — 
ekonomiczny program tygodnia* 
19.65 — kwadrans muzyczpy, 
19.20 — Radiowy Teatr Mło­
dych 21 — z, krajn 1 ze św1a** 
ta, 21.27 — kron ko sportowa, 
21.46 — gra ork. taft. P. R,. 
22.10 — ekonomiczny program 

tygodni».
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Jutro pierwsze bramki
hokejowych mistrzostw świata

TEGOROCZNE hoke- Liścia" — Kanadyjcry- wych, stwarzająca nie-
3oWe mistrzostwa świa- cy, bojowi Rosjanie czy zliczone emocjonujące 
ta są dla miłośników doskonali Szwedzi. sytuacje sprawia, iż
sportu „wydarzeniem mecze cieszą się zawsze
nr 1" sezonu zimowego. POZIOM hokejowej niesłabnącym powodze- 
Nic dziwnego ~  na tafli czołówki oceniany jest niem. 
lodowej walczą przecież bardzo wysoko, a sama 
zespoły tej klasy co re- gra — (najszybsza ze Tak też biędzSe 
prezentanci „Klonowego wszystkich gier zespolo- pewno i podczas tego­

rocznych, rozpoczynają-

W zrasta ją  emocje 

pingpongowego tu rn ie ju

Z ac ię ty  p o je d yn e k  
S m ó łk i z K lapen tla
WCZORAJSZA relacja e »organizowanego prze?. 

Młodzieżowy Dom Kultury, OZTS 1 ..Kurier” tur­
nieju tenisa stołowego dla młodzieży, niestety, nie hy 
ła zbył optymistyczna jeśli chodzi o poziom poszcze­

gólnych Spotkań. Dziś natomiast r. satysfakcją mo­
żemy stwierdzić, że mimo bardzo nerwowej atmos­
fery w jakiej młodzi chłopcy toczą walki, poziom 
ten byi znacznie lepszy.

NIEZWYKLE zacięty po- 1:1. Starzyński *  Dzięgow- 
fedynek stoczyli w grupie skim 2:0. 
szkól podstawowych Smól- Starsi chłopcy ■ grupy 
ke i Klapenda. Prowadzę- szkól Średnich rozegrali 
nie w poszczególnych se- tylko pięć spotkań, gdyż 
tacn zmieniało się dość czę Pawłowski. Zaręba 1 Miko- 
eto, a wynikł setów s i:li i lajotyk weszli do ćwierć 
21:1* najlepiej świadczą o finałów walkowerem. W 
wyrównanym poziomie za- rozegranych meczach pad- 
wodnlków. Więcej szczęś- ły  wyniki: Adamczak—Ptak 
d a  miał Jednak Klapenda, 2:t. Kwiatkowski—Padała
który zakwalifikował się <lo 0:2. Wojciechowski—Augu- 
ćwlerćfinaiu. Do 1/4 finału BtoWski 2:0, Dzlskowski— 
wszedł również doskonale Sródka 2:0. smagalakl—Wlk 
spisujący się Hemelek, torowskl 0:2. 
który pokonał Kuglera 2:1.

W tej samej grupie r
DZIŚ początek walk 

god*. 15. Walczyć będą: Mahiujkb 7 Klanmiła. Varv’rw»łUedrłsiek padły Następują IHapondą, Marcbe
:ee wyniki: uebiniiir^BM>V * *  * 5 2 5 !? % ^  ski 2:0. Patatyn—Rydzyński 1 Kędaler
C:2. Wallnko—Krasnopolski *** *  St***yóaRBB a w gTU- 
2:9, Lipiński—Kujawa 2:0, Pic starszych: Adamczak z 
Mit Mław Kędzierski—Mo- PAwtows!;ini, Padida *  Za- 
mMJsfci 2:0, Dzlęgowski— r?h*< Wojciechowski r. D*1 
Wtanecki 2:0 i  Starzyński- »^“wsldm M.Btolajczyk z 
Walasz 2:0. We wtorek dal Wiktorowskim.
t ^ t ó esmj S * ^ i rem: *Moa * * * * * *  ćwierćfinałów £ ’ * ” egrają dziś takie pólfl

cych się już jutro w 
Szwajcarii mistrzostw. 
Co prawda z grona fa­
worytów odpadł mistrz 
olimpijski ze Squaw Val 
ley — drużyna USA, któ 
ra w całkowicie odmło­
dzonym składzie zjecha 
ła do Europy 1 nie liczy 
na wielkie sukcesy, oraz 
słabo spisujący się zes­
pół CSRS. W tej sytu­
acji jako ewentualnego 
kandydata do tytułu mi­
strzowskiego wymienia 
się jedną z drużyn „wiał 
kiej tró jk i" — Kanadę, 
ZSRR i  Szwecję.

JAK WIADOMO w 
mistrzostwach startują 
też i  POLACY. Wczoraj 
przybyli oni już do 
Szwajcarii. (m)

Dziś w Lasku 
AR K0N IA  
- ŚWIT

DZIŚ o godż. 16 na 
boisku w Lasku II-ligo 

Arkonia rozegra 
spatringowe »potkanie 
przed niedzielnym me­
czem z Zawiszą. Prze­
ciwnikiem ligowców bę 
dzie Świt Skolwim.

Dobra roboła do spełnienia

N A R ZĘD ZIA  i U SZC ZELK I
dla majsterklepkiw
Przewodniczący WKZZ

o  a k e g i  Sñ
W Szczecinie marnują się codziennie setki Powszechna spółdzielnia 

metrów kubicznych wody, wyciekającej z nic- potaformowa?0^ ’'dy- 
szczelnych kranów Nie jest to jedyny przykład rektor s c h l e if e r  — posła 
marnotrawstwa spowodowanego brakiem wy- 1'0vi,a otworzyć swoje wy 
starczającej sieci usług. Dlatego też -  oświad- ”"'iT ]
czyi przewodniczący Woj. Komisji Zw. Zaw., steriuepków”. Dia ws/y- 
EDWARD PUZON, podczas rozmowy z przed- b*/- wyjątku młesz-
stawicielem naszego pisma — zainicjowana przez nf«u nd tego^czy* są* czfon- 
„Kurler”  akcja SAM zasługuje na pełne popar- kamt spółdzielni, czy też 
cle ™ strony organizacji związkowych. S y i f  Sp™w)'2 n yS 8 »■£

J K S S - * '  “ S ^ rn .tt .m .z y c u  Uniach

» ■ • « i  a . * . « « * »brak też uszczelek i matę- składamy riweitrłł
S S S  4 ? ? S ”S V ‘ir”  ■ #»tu na śmieci. _ ______________(p) .

S po tkan ie
le k a rz y
polskich 
i radzieckich

W poniedziałek 27 bm. 
z okazji Święta Arm ii 
P.adzieckiej szczecińscy 
lekarze podejmowali w 
gabinecie radnego MRN 
goszczących w Szczecinie 
lekarzy — oficerów ra­
dzieckich. Spotkanie, któ 
re zorganizowano z in i­
cjatywy Podstawowej 
Organizacji Partyjnej 
PZPR i rady zakładowej 
Związku Zawodowego 
Służby Zdrowia przy 
MRN upłynęło w miłym 
nastroju. (wit)

y //////////////A

OSZCZĘDZA! 
w PKO

W ytn ij! Z a c h o w a j!

Kio z kim i kiedy 
w II Hdze piłkarskiej

12 MARCA
Arie* — Naprzód 
Ca lisia — Wawel 
Krosno -  Bałtyk 
Lub.’lnlank* — Gwardia 
Olimpia — Arkonia 
r.asł — Garbarnia 
Pogoń — Tarnów 

• kolonia — Śląsk 
Racibórz — Rzeszów

1» MARCA

Arkonia — Arka
Bałtyk — Lublinian ka 
Cójlsiś — Krosno 
Gatbarnla — Racibórz 
Gwardia — Olimpia 
Naprzód — Polonia 
Reeśrów — Wawel 
Śląsk — Pogoń 
Tarnów — Piast

M MARCA

Artta — Gwardia
Lublin! anka — Caliala 
Olimpia — Bałtyk 
Piast — Śląsk 
Pogoń — Naprzód 
Polonia — Arkonia 
Racibórz — Tarnów 
Kresrów — Garbarnia 
Wawel, — Krosno

Arkonia — Pogoń 
Bałtyk — Arka 
Cslisia — Olimpia 
Gwardia — Polonia 
Kfo*no — lubiinianka 
Naprzód -  Piast 
Sl^sk — Racibórz 
Tarnów — Rzeszów 
Wawel — Garbarnia

9 KWIETNIA

Lublin! anka — Wawel
Olimpia — Krosno 
Piast — Arkonia 
Pogoń — Gwardia 
Polonia — Bałtyk 
Racibóra — Naprzód 
Rzeszów — Sląak

Arkonia — Racibórz 
Battyk — Pogoń 
Calisia — Polonia 
Gwardia — Past 
Krosno — Arka 
Lubiinianka — Olimpia 
Naprzód — Rzeszów 
Śląsk — Garbarnia 
Wawel — Tarnów

23 KWIETNIA

Arka — Lublinianie» 
Garbarnia — Naprzód 
Olimpia — Wawel 
Id ast — Bałtyk

Racibórz — Gwardia 
Rzeszów — Arkonia 
Tarnów — Śląsk

14 MAJA

Arkonia — Garbarnia 
Bałtyk — Racibórz 
C-* lisia — Piast 
Gwardia — Rzeszów 
Krosno — Pogoń 
Lubiinianka — Polonia 
Naprzód — Tarnów 
Olimpia — Arka 
Wawel — Śląsk

21 MAJA
Arka — Wawel 
Arkonia — Tarnów 
Garbarnia — Gwardia
Lubiinianka — Pogoń 
Piast — Krosno 
Polonia — Olimoi*

— Calisia
— Bałtyk 
Naprzód

28 MAJA
Arka — Polonia 
Calisia — Rzeszów 
Garbarnia — Bałtyk 
Krosno — Racibórz 
Naprzód — Wawel 
Piast — Lubiinianka 
Pogoń — Olimpia 
Śląsk — Arkonia 
Tarnów — Gwardia

Bałtyk — Tarnów 
Calisia — Garbarnia 
Gwardia — Śląsk 
Lubiinianka — Racibórz 
Naprzód — Arkonia 
Olimpia — Piast 
Pogoń — Arka 
Rzeszów — Krosno 
Wawel — Polonia

4 CZERWCA

Arkoni* — Wawel 
Bałtyk — Śląsk 
Garbarnia — Krosno 
Gwardia — Naprzód 
P.ast — Arka 
Poiomla — Pogoń 
Racibórz — Olimpia 
Rzeszów — Lubiinianka 
Tarhów — Calisia

U  CZERWCA

Arka — Racibórz 
Arkonia — Gwardia 
Krosno — Tarnów • 
Lubiinianka — Garbarnia 
Naprzód — Bałtyk 
Olimpia — Rzeszów 
Polonia — Piast 
Śląsk — Calisia 
i Wawel — Pogoń

ifi CZERWCA

Bałtyk — Arkonia 
Calisia — Naprzód 
Krosno — Śląsk 
Olimpia — Garbarnia 
Pogoń — Piast 
P.aclbórz — Polonia 
Rzeszów — Arka 
Tarnów — Lubiinianka 
Wawel — Gwardia
25 CZERWCA
Arkonia — Calisia 
Garbarnia — Arka 
Gwardia — Bałtyk 
Naprzód — Krosno 
Piast — Wawel 
Racibórz — Pogoń 
Rzeszów — Polonia 
Śląsk — Lubiinianka 
Tarnów — Olimpia

2 LIPCA

Arka — Tarnów 
Calisia — Gwardia 
Krosno — Arkonia 
Lubiinianka — Naprzód 
Olimpia — Śląsk 
Piast — Racibórz 
Pogoń — Rzeszów 
Polonia — Garbarnia 
Wawel — Bałtyk

9 LIPCA

Arkonia — Lubiinianka 
Bałtyk — Calisia 
Garbarnia — Pogoń 
Gwardia — Krosno 
Naprzód -  Olimpia 
Raclbór! — Wawel 
Rzeszów — Piast 
Tarnów — Polonia 
Śląsk — Arka 

Począłek rundy jesiennej 
i-= 2 sierpnia I

— Uważam — powiedział 
przewodniczący WKZZ — 
że rady zakładowe w poro 
zumieniu z dyrekcjami 
przedsiębiorstw powinny ] 
zainicjować kompletowanie 
tych narzędzi i  wypożyczać 
je pracownikom, którzy 
pragną we własnym zakre 
sie dokonać napraw insta­
lacji 1 sprzętu domowego.

A WIĘC: RADY ZAKŁA­
DOWE NA START! KTO 
PIERWSZY?

Same narzędzia nie wy­
starczą! Nie każdy z nas 
ma dostateczny zasób prak 
tyki, nie każdy jeszcze wie: 
gdzie 1 jak użyć jakiegoś 
narzędzia, Jak naprawić 
kran czy żelazko.

Dla tych uczestników 
akcji SAM zorganizowa­
ne będą w najbliższych 
dniach specjalne, bezpłat­
ne kursy w dziedzinie 
iijstajatprstwa, elektrome­
chaniki i  malarstwa.

Na katar...

Witamina „C“
pomaga

Tegoroczna kapryśna zi­
ma, a szczególnie ostat­

nie deszczowe dni spo­
wodowały wzrost prze­

ziębień. Do przychodni 
dziecięcej przy ul. Sw. 
Wojciecha zgłasza się co­
dziennie bardzo duża 
ilość d2ieci z ostrymi in­
iekcjami kataraluymi. 
Dyrektor SANEPID-u dr 

trud. H. Dąbrowski, do 
którego zwróciliśmy się 
w tej sprawie oświadczył, 
że w tym roku Szczeci­
nowi nie grozi epidemia 
grypy, natomiast mamy 
do czynienia z nasileniem 
kataru.
Jak temu przeciwdzia­

łać? Zdaniem dr Dąbrow­
skiego wirusy kataru a- 
takują głównie dzieci, na­
leży je wiec strzec przed 
przegrzaniem i zaziębie­
niem i rodawać dużo wi­
taminy C. (p)
4

„O MIŁOŚCI, młodzie 
ży i małżeństwach kole 
żeńskich” mówić będzie 
dziś o godz. 16 w Domu 
Kultury Kolejarza kra­
kowski dziennikarz red. 
Andrzej Bajkowski.

DZISIAJ o godz. 19 w 
Klubie Międzynarodo­
wej Książki i Prasy red. 
Koman Burzyński wygło 
s! odczyt' pi.: „Połska 
ma więcej niż tysiąc 
lat” .

NATOMIAST jutro o 
godz. 19 odbędzie się w 
Klubie ,.13 Muz”  dysku­
sja nad książką maryni­
styczną pt.: „Szczury lą 
dowe, proszę czytać” , na 
pisaną ostatnio przez 
red. Burzyńskiego.

„WIELKI
BLUFF“
tylko do połowy 
marca

SZTUKA J. Głowackiego 
„Wielki bluff” grana bę­
dzie tylko do połowy mar­
ca ze względów obsado- 
wych (wchodzą na scenę 
nowe pozycje repertuaru 
m. in. wieloosobowa ..Ope­
ra za 3 grosze” Brechta). 
— Teatr Współczesny przyj 
mule zamówienia na bilety 
zniżkowe, od razu na cały

.S m m ó R E M
Koniki

BILETY na filtrt
p. t. „Pożegnanie 3 
bronią" kosztowały! 
w kasie kina po 18 zł, 
a przed kinem cena 
dochodziła do 30 zł 
za sztuką. Przed k i 
nem, to znaczy f i  

młodzieńców trudniących się nia 
mai zawodowo wykupywaniertt 
ich w kasie i  następnie sprzeda* 
waniem już po dwukrotnie wyż-  
szej cenie. Oficjalnie takich prtf 
walnych przedsiębiorców nazywa 
się „konikami”  i  podobno nie md 
takiej siły w Szczecinie, która by 

mogła dać im radę. Koników tru*  
dniej wytępić niż pchły, czy na* 
wet szarańczę, ponieważ nie wy* 
siarczy proszek DDT lub coś cha 
micznie mocniejszego. Tego „cze*  
goś”  w Szczecinie nie ma. Dlate*  
go koników jest tak dużo... (hs)

Dramat w kinie
KINO „RYBAK* 

W Świnoujściu prz« 
chodziło generalni! 
remont, po którymi, 
kimman i  barazo 
dużo sobie obiety* 
wali. Między inny*  
mi i to, że teraz wi 

doczność z każdego rzędu będziś 
doskonała i  n ikt nie będzie mu­
siał wykręcać sobie szyi, by mieć 
cały ekran przed sobą. Ale rze* 
czywistofć jest zawsze odmienna 
od marzeń. Po remoncie okazała 
się, że niektóre rzędy w sali kina 
wej przeznaczone są dla ludzi 
przyszłości t. j. dla wielkoludów 
przynajmniej o 2-metrowym 
wzroście. Takie wybieganie myślą 
io jasną przyszłość jest, oczywi­
ście jak najbardziej godne po* 
chwały, ale co mają robić ci 
wszyscy, których natura nie ob­
darzyła takim wzrostem? Cier* 
pięć i oglądać tylko jedną połowę 
B. B. lub naszej rodzimej Lucyn* 
k i Winnickiej? (hs)

P-S. Chodzi o miejsca na bal­
konie.

Ozdoba

J Od dawna oczekiwana baśń filmowa

| „Marysia i krasnoludki“

W RAMACH po* 
rządków wiosen* 
nych. którym vasa 
kochany Szczecin

w kinie „ D e l f i n "
W rolach głównych: Małgosia Piekarska, 

◄ Wojciech Siemion i krasnoludki.
^  W realizacji tego filmu połączono grę
j  aktorów i zwierząt z grą kukiełek.

699-K

IM
ijlj będzie poddany 

I najbliższych dniacht 
wydobywamy na 
światło dzienne bu. 

szałas, stojącą na Al. Boha­
terów Warszawy, róg ul. Jagieł* 
lońskiej. Kiedyś sprzedawano tarrt 

.► ozdoby choinkowe i  wtedy budka 
y n ie  wyglądała tak obskurnie jak 

teraz, gdy znikły z niej bombki 
choinkowe, anielskie włosy i ko­
lorowe łańcuchy. Ale skończył się 
choinkowy interes i  skończyło iic  
zainteresowanie budką, pozosta­
wiona sama sobie wcale nie doda 
je uroku tej ulicy. Takich zapcm 
nianych „ozdóbek" jest w Szcze­
cinie więcej, dlatego na temat 
budki przv Al. Bohaterów Wąrs2a 
wy już nic pisać nie będziemy. 
Wiosenne porządki można zacząć 
właśnie od niej. (hs)

PORADY PRAWNE

ZE SZCZECINA. Jeżeli zOSt.lt» 
Pani zaangażowana W charakterze 
pracownika umysłowego, prrvsht.ruJe 
Pani 30-dniowy urlop wypoczynkowy.

B. A.. SZCZECIN. IVła ność nieru­
chomości przez zasiedzenie nabywa 
ten, kto posiada nieruchomość przea 
?0 lat i włada nią w ¡akim zakresie* 
lak Właścicie’. Szopa stała «Je czę­
ścią składowa nieruchomości i ai« 
może bvć zabrana. (245)

*



„Krzyżacy“
szarżują na USA

NIE OGLĄDALIŚMY dotąd na naszych ekra­
nach „Mostu na rzece Kwai". Nie oglądaliśmy 
„ Słodkiego życia“ Felliniego. Nie oglądaliśmy 

»Dziesięciorga przykazań". Nie chodzi tu o dy­
skusję, czy właśnie te filmy godne są obejrze­
nia i czy odpowiadałyby naszemu widzowi.

Można jednak utyskiwać, że niektóre głoś­
ne na całym świecie filmy nie ukazują się na 
naszych ekranach (choć pod tym względem w 
ostatnich latach zrobiliśmy ogromny krok na­
przód), że niektóre filmy przychodzą do nas Z 
dużym opóźnieniem.

ROZWAŻAJĄC problemy 
Importu filmów do Polski 
*- nie sposób oddzielić je 
od eksportu. Sprawy te 
łączą się ze sobą bardzo 
ściśle.

Podstawą rozważań mu­
l i  być ponadto fakt, że nie 
traktujemy filmu tylko jak 
towar, że film jest dla nas
Sarzędziem określonej poll 

pki. Instrumentem wycho 
.Wania społeczeństwa.

Sprowadzamy do kraju 
170 filmów rocznie. W ubde 
Kłym roku po raz pierwszy 
sumy, uzyskane za eksport 
polskich filmów przewyż­
szyły wydatki przeznaczo­
ne na zakup filmów zagra­
nicznych. Koszt zagranlcz 
nogo filmu (licencji na je­
go wyświetlanie) jest bar­
dzo różny, przeciętnie wy 
nosi on jednak około 6 
sys dolarów.

Oczywiście, Im Mim Jest 
ftarszy, tym staje się tań 
Szy. Ponieważ mieliśmy za 
ległości w zakupie filmów

produkcji zachodniej, MI- 
my „stare” miały u nas du 
że powodzenie.

Obecnie sytuacja ulega 
Jednak zmianie, stoimy 
przed koniecznością zaku­
pu filmów nowych, a więc 
drogich.

Wszystko to razem stwa 
rza konieczność nasilenia 
eksportu filmów polskich.

Wyprodukujemy ich w 
najbliższych pięciu latach 
(mowa o filmach długome 
trażowych) 137. Film polski 
cieszy się na giełdzie świa 
towej powodzeniem: po
raz pierwszy w  historii na­
szej kinematografii wkro­
czyliśmy na rynek północ- 
no-amerykański (wyłomu 
tego dokonali „Krzyżacy”). 
Mamy ugruntowaną pozy­
cję w Azji 1 Australii. Po 
raz pierwszy w tym roku 
organizujemy również festi 
wal polskich filmów w 
Afryce (Nigeria).

Pomimo to dodatni bi­
lans wymiany filmowej

Z gitarą w ręku... 
i Stenem w plecaku

?API) Sąd Wojewódz­
k i w Warszawie ogłosił 
"wyrok w  procesie 7 oso­
bowej bandy autostopo­
wiczów, którzy z gitarą 
W ręku i  pistoletem ma­
szynowym. typu Steń w 
plecaku, jeździli po kra 
ju  dokonywując wła­
mań do restauracji, skle 
pów i  instytucji pań­
stwowych.

SZAJKĘ ZORGANIZO­
WAŁ Janusz DZIEDZIC, za 
mieszkały w Łosicach (woj. 
Warszawskie). Pierwszego 
Włamania dokonał on wraz 
Z kolegami do miejscowej 
restauracji GS. W 2 tygod­
nie później zaczął „dzia­
łać” na Śląsku.

Po powrocie do Łosic 
Dziedzic zreorganizował 
szajkę. Każdy z członków 
dostał pseudonim w rodza­
ju  „Rudy Bill”, „Johny”, 
¿Gag”. Organizacja została 
nazwana Związek Gangste­
rów ,,ZGAGA”. Oskarżeni 
to młodzi ludzie es najstar­

szy liczy sobie 26 lat, a naj 
młodszy — 18 lat.

Rabusie przenieśli się na 
stępnie do województwa 
olsztyńskiego. „Poznały” 
Ich Mikołajki i  kilka in­
nych powiatów.

SĄD SKAZAŁ J. Dziedzi­
ca na 7 lat więzienia i  30 
tys. zł. grzywny. Pozosta­
łych na kary od ( do 2 lat 
więzienia.

Skutki pracy 
nad bronią 
masowej zagłady

NOWY JORK PAP. Eks­
pert od urządzeń elektro­
nicznych i pocisków rakie­
towych, 40-letnl Aleksan­
der SIMEK, zwolniony po 
kuracji z zakładu dla psy­
chicznie chorych, zamordo 
wał nożem rzeźnickim swo 
je 11 miesięczne dziecko, 
a następnie wyrzucił Je z 
4 piętra na ulicę.

Simek był specjalistą od 
urządzeń elektronicznych 
rakiet typu „Polaris”.

zawdzięczać musimy ren­
townym „Krzyżakom” i  
kupowi starych filmów 
granicznych.

Czy „Ostrożnie Yeti” 
bo „Walet pikowy” otwo­
rzą nam rynki zagranicz­
ne?

Należy wątpić.
I  tu właśnie Jest sedno 

problemu.
Chcemy sprzedawać, 

tymczasem pasza produk­
cja filmowa w minimal­
nym stopniu nastawiona 
Jest na eksport.

Nie zwracamy niemal zu­
pełnie uwagi na reklamę 
polskiego filmu. Do tej po 
ry nasze filmy sprzedawa 
liśmy za pośrednictwem na 
szych placówek dyplomaty 
cznych. Nie była to jednak 
droga najwłaściwsza.

Dopiero od bieżącego ro 
ku przechodzimy na bez­
pośrednią akwizycję, wysy 
łając naszych akwizytorów 
w okrężne podróże po ob­
cych krajach i  wyposaża­
jąc ich w cały zestaw naj 
nowszej polskiej produk­
cji filmowej. Za wcześnie 
jeszcze cokolwiek sądzić o 
skuteczności tej metody, 
Jedno jest pewne, że bę­
dzie to forma łatwiejsza i 
— tańsza.

Problem reklamy Jest 
przysłowiowym węzłem gor 
dyjsklm.

Zagraniczny kupiec chęt 
nie goni za sławnymi naz 
wlskami reżyserów lub 
aktorów. Z polskich reży 
serów międzynarodową sła 
wę zyskali Ford ł  Wajda, 
z aktorów Cybulski i 
Kwiatkowska. I  chyba nikt 
więcej. Polskie filmy są 
dla zagranicy bezimienne, 
a wszelki bezimienny to­
war sprzedać bardzo trud-

Śłuszny Jest więc udział 
Polski we wszelkich mię­
dzynarodowych festiwalach 
i  konkursach filmowych.

Film nagrodzony na festi 
walu (w ubiegłym roku 
braliśmy udział w 42 ta­
kich imprezach) zyskując 
ogromnie na popularności 
i  — cenie. Jak wiadomo z 
prasy, sporo polskich fil­
mów zyskało już międzyna 
rodowe nagrody i wyróż­
nienia. Dotyczy to głównie 
filmów krótkometrażo- 
wych. Polskie filmy rysun 
kowe mają zapewniony 
zbyt w wielu krajach Euro 
py zachodniej i  są poszukl 
wane.

granicznych rynkach nie 
nakazują uwzględniania 
przez naszą produkcję fil­
mową potrzeb eksportu?

Warto się nad tym zasta 
nowić rezygnując czasami 
ze zbytniego eksperymenta 
torstwa i poszukiwań for­
malnych, które przynoszą 
co prawda satysfakcję 
twórcom, ale nie przym 
szą dewiz.

Nie oznacza to bynajn. 
niej obniżenia lotów pol­
skiego filmu, oznacza jed 
nak troskę o większą jego 
komunikatywność i  atrak­
cyjność.

Leszek GOLIŃSKI

Po ostudzeniu Wyro­
bów następuje obcina­
nie t. zw. kap. Na tych 
okrągłych, stale obraca­
jących się podstawach 
stoją już nasze wazony. 
Tu właśnie następuje od 
cięcie górnej zasklepio­
nej części wazonów —
kapy.

KOLOROWE
CUDA Z PIASKU

Wszystkie składnikil 
zmieszane i ogrzane do* 
ok. 1.450 stopni C, zmie­
n iły  się w masę szklaną. 
Hutnicy zanurzają w 
niej metalowe rurk i dłu 
gości ok. 1,5 m, zakoń­
czone zgrubieniem, na­
bierają na nie masę 
szklaną, a następnie 
dmuchając formują po­
trzebny kształt.

Na zdjęciu: ognista ku 
la szklanej masy w po­
czątkowym formowaniu.

Makabryczne
kidnaperstwo

RZYM. Na wokandzie są­
dowej w miejscowości A- 
grigento na Sycylii znala­
zła się makabryczna spra­
wa. Dwóch mieszkańców 
oskarżono o wykradzenie 
zwłok z grobu, w celu wy 
muszenia okupu na rodzi­
nie zmarłego. Nieznani 
sprawcy kradzieży zażą­
dali 25 milionów lirów za 
zwrot zwłok. Rodzina od­
mówiła żądanej sumy. 
Zwłoki znaleziono w  3 la­
ta później w grobie przy­
gotowanym dla innego 
zmarłego.

Teraz następuje naj­
ważniejszy moment: na­
danie wazonom odpowie 
dniego wzoru i  szlifowa 
nie ich na kamiennych 
toczakach. Pracują tu 
prawdziwi artyści. Po­
trafią oni przy pomocy 
kolistego kamienia prze 
nieść na szkło rysunek 
kunsztownym nacina­
niem, tworząc z surowe­
go szkła przedmiot sztu­
ki, którym zachwycają 
się ludzie w Nowym Jor 
ku i  w Rzymie, w Sy­

dney i  Rio de Janeiro, 
lub Montrealu, Londy­
nie czy Wiedniu. Tak, 
tak — przeszło 15 
państw jest odbiorcami 
naszych kryształów.

Na zakończenie trzeba 
dodać, że te piękne „cac 
ka” rodzą się w Szklar­
skiej Porębie, w tamtej­
szej hucie szkła kryszta 
łowego.

Tekst i  zdjęcia: ' 
STEFAN CIEŚLAK

— NIEWĄTPLIWIE, ¡niewątpliwie, — rzekł grze 
cznie pan ze spiczastym brzuchem. — Zwiedził już 
pan nasz port? Jest to jeden z nawiększych por­
tów w Europie. Posiada też znaczenie strategicz­
ne, to się rozumie samo przez się. Prawda? Co się 
tyczy Hamburga, to idziemy zaraz po Berlinie. 
Drugie według wielkości miasto w Niemczech. 
Już przez to samo jego znaczenie strategiczne nie 
może ulegać wątpliwości. Jeśli ktoś się interesu­
je strategią, która w dzisiejszych czasach...

— Pan pułkownik Lindner ogromnie interesuje 
feię strategią, — rzekł Szwejk. —  Wynalazł je­
den strategiczny sposób na wroga, tylko panu 
nie mogę powiedzieć jaki, bo to jest tajemnica 
.wojskowa.

~- Ach, pan zna tajemnice wojskowe? Tym le­
piej, tym lepiej. To jest chciałem powiedzieć, że 
nie miałem co do tego wątpliwości. Jesteśmy bli 
żej brzegu, jeśli wolno mi użyć tego morskiego 
terminu. Panie Randolff, słusznie mówię, że 
Hamburg jest drugim po Berlinie miastem w 
Niemczech według wielkości?

— Każdy to wie, — odezwał się głos z głębi 
schronu.

— Każdy Niemiec, — powiedział z naciskiem 
rozmówca Szwejka — ale co do cudzoziemców, 
to nie jestem pewien. Pan jest Czechem, jeśli się 
nie mylę? Właśnie, właśnie. Mam przyjaciela, 
nawet, jeśli wolno mi się wyrazić, szkolnego ko 
legę, który przez jakiś czas mieszkał w Pradze. 
Był tam przedstawicielem firm y Simens i Hal- 
ske. Aparaty elektryczne, również instalacje. Je 
den się interesuje elektrycznością, inny strategią, 
tajemnicami wojskowymi, i  tak dalej. Czy nie 
jnam racji?

— Ma pan świętą rację, — odrzekł Szwejk. — 
Każdemu swoje koryto, jak mówił jeden pan 
Kirchner, który często przychodził do gospody 
„Pod kielichem” w Pradze. Jakby wszyscy chcie 
l i  robić to samo, mówił pan Kirchner, a nie każ­
dy co innego, to w końcu byle dentysta zaczął 
by naprawiać zegarki, jak to już się raz wyda­
rzyło w mieście Pilznie. Dentysta Jarosław Dwór 
mik powiedział żonie, że nie ma potrzeby chodzić 
do zegarmistrza z zepsutym zegarkiem, bo on go 
sam naprawi. I tak długo majstrował, aż ten żo- 
oiny zegarek zaczał chodzić, ale nie naorzód. ty l

ko w  tył. Nic nie szkodzi, mówi pan Dwornik, 
odejmiesz sobie od każdej godziny dwie. jedną 
za to, że zegarek idzie w tył, drugą za to, że nie 
idzie naprzód, podczas gdy słońce i  wszystko in­
ne posuwa się na horyzoncie, i  wszystko będzie 
w porządku. Może by i było, ale pani Dwornik 
ukradli ten zegarek w tramwaju, więc do dziś 
dnia nie wiadomo. Ja też zawsze mówię pani 
Muller, mojej gospodyni, że co innego gotowanie 
kartofli, a co innego wyszywanie na jedwabiu, 
bo raz chciała wyhaftować monogram na po­
duszce, a tymczasem wykipiała je j kawa.

— Zabawne, zabawne, — rzekł pan ze spicza­
stym brzuchem. — Widzę, że interesują pana nie 
tylko sprawy wojskowe, lecz również tak drobne 
epizody, jak naprawianie zegarków. Pozwolę so­
bie jednak, jeśli mi wolno, przypuścić, że tajem­
nice wojskowe interesują pana w większym stop 
niu.

— Jak czasem, — wyznał Szwejk. — Czasem 
to, czasem tamto. Jednocześnie dwóch rzeczy ni­
gdy nie robię, zawsze najpierw jedno a później 
drugie. Na przykład w  czwartek myję sobie, z 
przeproszeniem, nogi, i  pani Muller ma zapowie 
dziane, że musi być gorąca woda, a znowuż w 
każdą sobotę podcinam sobie nożyczkami pa­
znokcie, żeby za długie nie wyrosły. Główna

rzecz porządek, i jak się człowiek raz przyzwy­
czai, to już mu się później nie będzie myliło i nie 
złapie nożyczek w czwartek, bo to nie ich dzień.

W tej chwili zatrąbiły syreny — nalot się skoń 
czył. Szwejk uprzejmie się pożegnał ze swoim roz 
mówcą i skierował, wraz z innymi osobami, ku 
wyjściu. Pan ze spiczastym brzuchem posiedział 
jeszcze chwilę, żeby sprawdzić, czy Szwejk za­
bierze swoją oficerską czapkę, czy nie. Szwejk 
jej nie zabrał, co pan ze spiczastym brzuchem 
z góry przewidział. Nie miał już teraz żadnych 
wątpliwości, że dzięki swojej przytomności urny 
słu zdemaskował i  schwytał niebezpiecznego 
szpiega. Pobiegł za Szwejkiem i poprosił go, żeby 
jeszcze chwileczkę pozostał w schronie, bo ma 
mu coś bardzo ważnego do powiedzenia. Szwejk 
który się nigdy i  nigdzie nie spieszył, usiadł so­
bie na ławce, a jego rozmówca szepnął panu 
Randolffowi na ucho, żeby sprowadził policję.

— Chodzi o to, — zaczął z wesołym uśmie­
chem, siadając przy Szwejku — że mam w do­
mu czterdzieści tajnych rozkazów naszego szta­
bu generalnego w zupełnie dobrym stanie. Go­
tów jestem tanio je panu odprzedać, ponieważ 
przypadkowo potrzebne m i są pieniądze. Zwłasz­
cza w obcej walucie, którą pan niewątpliwie po­
siada. Może się panu przydadzą do kolekcji, albo 
po prostu przeczyta je pan sobie z ciekawości. 
Dostałem je na przechowanie od znajomego ge­
nerała, który wyjechał do Paryża i nie wróci 
przed końcem miesiąca, jeśli w ogóle wróci — 
zaraz, to jeszcze nie wszystko. Jeżeli jak mówię 
w ogóle wróci, co wcale nie jest pewne, ponie­
waż powiedział mi w wielkim sekrecie, że może 
zostać tajnie przeniesiony do innego miasta, co 
jest związane z ważnymi przesunięciami naszych 
wojsk. Mogę pana zapoznać z tym generałem, 
który niewątpliwie posiada jeszcze inne informa 
cje i  chętnie ich panu udzieli, jeśli go tylko o to 
poproszę, bo zapomniałem panu powiedzieć, że 
Jest moim kuzynem, tak jest, z pierwszej linii, 
nie może być mowy, żeby z drugiej albo trzeciej, 
nie zaprzątałbym panu w tym wypadku głowy, 
licząc się z pana czasem, który musi być bardzo 
cenny, co do tego nie może być dwóch zdań...

fe& B ».

PRZECHODZĄC obok 
wystaw sklepowych z 
kryształami nie zdajemy 
sobie często sprawy, że te 
piękne „cacka” biorą 
swój początek z... pias­
ku i minii. Oczywiście 
są jeszcze i inne składni 
ki, ale procentowo są to 
ilości znikome.

Po ropę 
naftową
z liczn ik iem
Geigera

Poszukiwacze ropy na 
ftowej coraz częściej sto 
sują obecnie nową meto 
dę, opartą na zasadzie 
rejestrowania promienio 
twórczości warstw geolo 
gicznych.

Zaawansowane prace 
w tym zakresie prowa­
dzi AGH w Krakowie.

Na czym ta metoda 
polega?

Otóż do otworów 
wiertniczych, oczywiś­
cie próbnych, wpuszcza 
się licznik Geigera Muel 
lera, sygnalizujący
wszelkie przejawy pro­
mieniowania.

W połączonym z licz­
nikiem amplifikatorze 
następuje automatyczny 
zapis głębokości i  natę­
żenia promieniowania 
wysyłanego przez bada­
ny pokład — jeśli natę­
żenie wzrasta, wskazuje 
to na obecność węglowo 
dorów, a więc na możli­
wość zalegania ropy naf 
towej. (k)

„O scar“  
dla Micheline 
Presie?

(Wl.) Mimo że uroczy­
stości wręczenia znanych 
amerykańskich nagród fil­
mowych „OSCAROW”, ma­
ją odbyć się dopiero w kwiet 
niu br., w amerykańskich 
kolach filmowych już te­
raz typuje się kandydatów 
na „zwycięzców”.

Do ,,Oscarów” pretendu­
ją m.in. filmy amerykań­
skie „GARSONIERA” 1 
„EXODUS”. Nagrody za 
najlepsze role męskie ma- 
jią ewentualnie otrzymać ak 
torzy amerykańscy: Jack 
LEMMON, Burt LANCA­
STER, Frederic MARCH, 
Trevor HOWARD, zaś za 
role kobiece Amerykanki: 
Elizabeth TAYLOR, Shirley 
MAC LAINE, Deborah 
KERR. Doris DAY, z akto­
rek zagranicznych typuje 
się Micheline PRESLE. (Ex)

Perfumowane
lotnisko

PARYŻ. Na lotnisku Or­
ły pod Paryżem przeprowa 
dzane są przez fachowców 
oróby zmierzające do u- 
czynienia z tego portu 
pierwszego w świecie „per 
fumowanego lotniska”. Roz 
pryskiwanie perfum w po­
wietrzu, dokonywane pod 
dość dużym ciśnieniem, ma 
na celu neutralizację nie­
przyjemnej woni gazów 
spalinowych, wydzielanych 
przez silniki samolotów od 
rzutowych.
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